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Z Jaw ora na K aszuby będzie ponad czte
ry sta  kilom etrów  a trak cy jn e j drogi. A 
św iat tam  jest s ta ry  i chętnie poszukiw a
ny. M oreny czołowe, pocięte jezioram i ry n 
now ym i po Bytów, K ościerzynę i K artuzy. 
To istna pusteln ia , sto ją tam  sam otne d re 
w niane chaty  k ry te  słom ą z zielonym i 
okiennicam i. B ujne są sosnowe lasy, a 
przecież od X II w ieku pojaw iały  się g ro
dy, k lasztory, w sie pod sta rym i dębam i z 
kapliczkam i i św iątkam i ludow ym i. Są 
kościółki z barokow ym i hełm am i i poli
chrom ią kaszubską, hałaśliw e kuźnie, w od
ne ta r ta k i i sady. K ra jobraz jest zaiste 
niepokojący, o w ielu  kształtach . Drogi 
piaszczyste, ciężkie, rozgałęzione w śród łąk 
i polanek. Po leśnych w ądołach i w yso
czyznach, brzegi potoków i jezior, grzęzną 
koła furm anek . Pasące się sarny, jakby  os
wojone, podchodzą do zagubionych starych  
chat, by ludziom  dodać otuchy. Te chaty

w y rasta ją  nagle przed w ędrow cem  zanie
pokojonym  odludziem  po północnej s tro 
nie tra k tu  Człuchów — Chojnice, w zbu
dzają życzliwy uśm iech, respek t i podziw 
dla człowieczego tam  bytow ania.

K aszubi to  raczej sym patyczne milczki, 
ale m ożna się z n im i cieszyć pysznym  po
w ietrzem , pośw iatą księżycową i p rzy b ra
nym i m alow idłam i — ścianam i m ałych izb. 
W ciszę nocną lecą u jadan ia  psów, um yka
jące stada sarn ie i zające potężne. Lasy 
zupełnie głuche, cisza podniebna pozbawia 
człowieka w szelkich m yśli o świecie — 
tych złych...

W ielce życzliwe są dla człowieka puste l
nicze krainy . Pokonałem  w iele k ilom etrów  
piechotą, zaglądałem  do zakątków , jakich  
nie m a nigdzie na świecie. N ależym y do 
ludzi cyw ilizacji, ale są chwile, że czu je
my się dziećmi p ierw otnej na tu ry , żywej 
przyrody, gdzie nagroda za sam otność w  
puszczy liczy się idealnym  biciem  serca. 
No cóż, ktoś nazw ał m iasta  — psim i bu 
dam i, gdzie gnieżdżą się ludziska w  um e
blow anych na połysk m ieszkaniach. A tam  
rpok ijnie, le ś re  „pałacyki”, połysku łące 
dobrocią, wznoszące się itu księżycu.

GERARD GÓRNICKI

Urząd Miejski dłużnikiem 
Spółdzielni Mieszkaniowej

Z POSIEDZENIA ZARZĄDU

JPB w likwidacp,
następny w  kolejce ROM?

15 lipca na posiedzeniu Zarządu M iasta 
podjęto uchw ałę w  spraw ie likw idacji J a 
w orskiego P rzedsiębiorstw a Budowlanego. 
Czynności likw idacyjne powierzono za
stępcy dyrek to ra JP B  panu  JANUSZOW I 
WĘGLOWSKIEMU.

Na posiedzeniu omówiono rów nież sy
tuację Państw ow ego O środka M aszyno-

Napad
w biały dzień

W piątek, 12 lipca około godziny 14 na 
pl. W olności obok res tau rac ji „K olorow a” 
m iał m iejsce niecodzienny w ypadek. Na 
przechodzących dwóch mężczyzn napad li 
konw ojenci pocztowi zbierający u ta rg  ze 
sklepu. — Przechodziliśm y ulicą — mówi 
pan M.K. — kiedy nagle mój kolega otrzy
m ał cios w  tw arz  i zatoczył się. K onw o
jenci weszli do sklepu. Próbow ałem  coś 
zrobić, ale byłem  za słaby. W zięli u targ , 
w siedli do sam ochodu i... pojechali dalej.

Przyznajem y, że jest to  dość niecodzien
ne w ydarzenie. Czyżby w  Jaw orze można 
było „zarobić w  biały dzień za nic”?

(ah)

wego. Z otrzym anych przez nas inform acji 
w ynika, że Rada Pracow nicza POM un ie
w ażniła sw oją uchw ałę w  spraw ie odwo
łan ia  dyrek to ra naczelnego i w ystąp iła  do 
Zarządu o w yrażenie opinii na ten  tem at.

Zarząd M iasta w  odpow iednim  piśm ie 
w yjaśnił, że w  zw iązku z zam ierzonym i 
działaniam i pryw atyzacyjnym i w  POM 
„niezbędna jest stab ilna kad ra  k ierow ni
cza i w  tym  stan ie rzeczy nie jest celowa 
zm iana na stanow isku dy rek to ra”. P od
k reślił jednocześnie, że „w obecnej sy
tu ac ji jedynym  logicznym  rozw iązaniem  
jest p ryw atyzacja POM ”.

Teraz Rada Pracow nicza POM zobow ią
zana jest w yrazić swoje stanow isko co do 
pryw atyzacji firm y. O uchw ale w  te j sp ra
w ie poinform ujem y na łam ach „Gazety 
Jaw o rsk ie j”.

Spółdzielnia M ieszkaniow a Lokatorsko- 
-W łasnościow a w  Jaw orze pragnie poin
form ow ać Radę M iasta Jaw ora  o fakcie 
niew yw iązyw ania się U rzędu M iasta w  J a 
worze z przy ję tych  zobow iązań wobec 
Spółdzielni, co w  najbliższym  czasie grozi 
zaprzestaniem  w szelkiej działalności Spół
dzielni w  zakresie prow adzonych inw esty
cji i gospodarki m ieszkaniow ej w  posia
danych zasobach spółdzielczych oraz likw i
dacją SML-W.

W oparciu o odpow iednie um ow y Urząd 
M iasta w  Jaw orze upow ażnił SML-W  do 
zaciągania kredytów  w  B P-PK O  o. Jaw or 
na sfinansow anie budow y osiedla F a 
bryczna III  / 1 w Jaw orze. Jednocześnie na 
podsR-.wie ww. lm ów  Urza»i M iasta zobo
w iązał się do przelan ia na konto SML-W 
rów now artości kw oty zaciągniętego k redy 
tu, odsetek oraz w szelkich zw iązanych z 
tym  kosztów.

Na te j podstaw ie SM L-W  zaciągnęła k re 
dyt, m. in. n a  budow ę Szkoły Podstaw o
w ej. A neksem  do um ow y n a  sfinansow anie 
powyższego zadania z 2 lipca 1990 roku  
ustalono w artość p rac n a  5 944 968 000. W 
dniu  18 g rudn ia  1990 roku  U rząd M iasta 
w  Jaw orze odebrał p ro tokolarn ie od JPB  
ww. zadanie. Z tą  chw ilą nastąp iło  rozli
czenie zadania n a  kw otę 4 615 654 000, o 
czym U rząd M iasta został poinform ow any 
pism em  z dnia 5 stycznia 1991 roku. Zgod
nie z zaw artą  um ow ą oraz pism em  z BP- 
-PKO, kw ota powyższa w inna była być 
przelana na konto SML-W  przez Urząd 
M iasta nie później niż do 19 stycznia br.

Mimo rozmów, ponagleń oraz w ezw ań 
księgow ych U rząd M iasta ww. kw oty  nie 
w płacił na konto SML-W. W te j sy tuacji 
B P-PK O  o. Jaw or złożył ty tu ł w ykonaw 
czy do egzekucji kom orniczej. 26 czerwca 
br. kom ornik Sądu Rejonow ego w  Jaw orze 
zają ł w szystkie posiadane kon ta  przez 
Spółdzielnię i rozpoczął egzekucję. W w y
n iku  dokonyw anych po trąceń  Spółdzielnia 
została pozbaw iona niezbędnych pieniędzy 
na u trzym anie zasobów m ieszkaniow ych i 
dokończenie realizow anych inw estycji

Żłobek nr 2 prosi o wsparcie
K ierow niczka Żłobka num er 2 pan i DA

NUTA WALCZUK zw raca się za naszym  
pośrednictw em  z gorącą prośbą do zak ła
dów pracy, insty tucji, kupców  i biznesm e
nów o w sparcie finansow e.

FABRYKA WYROBÓW EMALIOWANYCH 
„F A W E M”

informuje że 25.07.1991 r. o godz. 9 odbędzie się
PRZETARG NIEOGRANICZONY

na sprzedaż sprzętu gospodarstwa domowego 
jak również zapasów magazynowych

Pierwszeństwo w zakupie mają byli pracownicy 
Fabryki Wyrobów Emaliowanych Jawor

m ieszkaniow ych. Z w racam y uw agę, że 
dalszy b rak  środków  finansow ych może 
spowodować — w  w yniku  niepłacenia r a 
chunków  za wodę, wywóz nieczystości, 
gaz, energię elek tryczną — zaprzestanie 
ich dostarczania do m ieszkań spółdziel
czych. Może to  spowodować nieobliczalne 
skutki.

Z uw agi na olbrzym ie konsekw encje po
wyższego dla m ieszkańców  Jaw ora  prosi
m y Radę o niezwłoczne zajęcie stanow iska 
w  przedm iotow ej spraw ie.

Zastępca Prezesa 
MARIA KONDRACKA

Dzieci
z  Czarnobyla

W Lw ów ku Ś ląskim  w  Domu R ekolek
cyjnym  przy p ara fii F ranciszkanów  prze
byw a na leczeniu i w ypoczynku 40 dzieci 
w  w ieku  8—14 la t z C zarnobyla i najb liż
szych okolic. Osoby i insty tucje, k tóre 
chcą ufundow ać upom inki lub  dary  rze
czowe ofiarom  atom ow ej traged ii, proszo
ne są o k o n tak t z ww. parafią .

O trzym ane środki skierow ane będą na 
przeprow adzenie p ilnych nap raw  i rem on
tów, bez k tórych  funkcjonow anie te j p la 
cówki nie będzie możliwe.

Podajem y num er konta: NBP PKO J a 
wor, 39651-58652-131.

% ©stentaaieji d ła w ili
Od poniedziałku, 22 lipca br., ze w zględu 

na bezpieczeństwo ruchu, przeniesiony zo
sta je  końcow y przystanek  „14” z ul. K lasz
to rnej n a  ul. Piłsudskiego (przy „białym  
dom ku”).

UWAGA CZYTELNICY!
W yjeżdżając na w akacje możecie zosta

wić nam  swój adres, na k tó ry  prześlem y 
W am ak tualne num ery naszej gazety. 
Za przesyłkę oraz „Gazetę Jaw o rsk ą” za
płacicie po powrocie do Jaw ora!

16 lipca jaw orska P ro k u ra tu ra  została 
w zm ocniona kadrow o. Do Jaw o ra  pow ró
cił W IESŁAW  ZIM OLĄG, tym  razem  na 
stanow isko p rokura to ra .

W iesław  Zimoląg, urodzony 29 lipca 
1958 roku, w ykszałcenie wyższe praw nicze, 
żonaty, dwoje dzieci, żona Jadw iga za
trudn iona jest w  U rzędzie Rejonow ym  w 
Legnicy.

P anu  p roku ra to row i z okazji pow rotu 
do naszego pięknego m iasta  oraz zbliża
jących się urodzin  składam y najlepsze ży
czenia.

MANDAT ZA KĄPIEL
Nie kąpcie psów w  Jaw orn iku! JA N M . 

w  osta tn ią sobotę przyszedł na Jaw orn ik  
ze swiom  psem. Położył się na traw ie  a 
czworonożna pociecha pobiegła prosto  do 
wody. Pies został złapany a jego w łaści
ciel m usiał zapłacić m andat w  wysokości 
100 000 złotych. D la jego w łaściciela była 
to więc w yjątkow o droga kąpiel. O strze
gam y innych  w łaścicieli psów przed ta 
kim  korzystaniem  z wody w  Jaw orn iku .

Sprawy Bystry-Bykowskiego ciąg dalszy
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Policjanci z  Dobromierza 
mają dużo pracy

P raca lokalnej policji była om awiana na 
ostatn iej sesji R ady G m iny w Dobrom ie
rzu. Posterunek  w  Dobrom ierzu obejm uje 
sw oją działalnością 13 w si oraz trzy  przy
siółki. T eren to  rozległy, przeważa na nim  
działalność rolnicza, chociaż funkcjonuje 
spora liczba zakładów  kam ieniarskich. Za
dania policjantów  nie należą do łatw ych, 
niedobory kad ry  oraz brak  sprzętu często 
dają  znać o sobie. Tym niem niej w  p ierw 
szym półroczu br. skontrolow ano ponad 
170 dozorców zatrudnionych w  jedno
stkach  państw ow ych, przeprow adzono 30 
in terw encji, skontrolow ano 355 sam ocho
dów, w w yniku czego niesforni kierow cy 
m usieli uiścić blisko 2,5 m in złotych za 
m andaty . Do Kolegium o ukaran ie skiero
w ano 7 wniosków.

Policjanci z Dobrom ierza jak  w ięc w i
dać pracy m ają dużo. Tylko w  pierw szym  
półroczu tego roku na teren ie gm iny zano
tow ano 22 przestępstw a (w łam ania na 
szkodę jednostek państw ow ych i p ryw at
n ych  — 12, kradzieże u osób pryw atnych

— 3, drogowe — 3, zw iązane z groźbam i 
karalnym i, alim entacyjnym i, oszustwem 
oraz znęcaniem  się — po 1). N ietrudno zau
ważyć, że nasiliły  się przestępstw a zw ią
zane z kradzieżam i, zarów no w  jedno
stkach państw ow ych jak  u pryw atnych. 
N ajczęstsze są w łam ania do obiektów  n ie
odpowiednio zabezpieczonych, chociaż i 
przyczyn można szukać gdzie indziej. 
Zm orą dla policjantów  są n ieuw ażni zmo
toryzow ani, szczególnie ci z zachodnim i 
autam i. Wiele p retensji można mieć do 
rodziców którzy wieczorową porą, a n ie
jednokrotnie i w  nocy, swoje nieletn ie 
pociechy pozostaw iają bez opieki na u li
cach i drogach. Pew nym  zagrożeniem  jest 
biw akow anie nad zbiornikiem  wody p it- 
niej, do czego nie pow inno się, zdaniem  
policji, dopuszczać. Nie ty lko  kierow cy 
stw arzają zagrożenie na drogach, pow staje 
ono przy transporcie płodów rolnych i 
przem ieszczaniu się zw ierząt hodow la
nych, a tem u są w inni już sam i rolnicy.

E. MAYER

SPRZED LAT

Saperzy i firofe 
Nieznanego Żo łn ie rza

Ci, co przybyli do naszego m iasta  w  la 
tach  1945—1946 pam iętają , jaką plagą 
były wówczas miny. W ielu osadników w 
tam tym  czasie straciło  z ich powodu ży
cie bądź zostało kalekam i.

Rozm inowaniem  Jaw ora zajęli się żoł
nierze z 25 B atalionu Saperów  m ajora FE
LIK SA  BARZOWA. W num erze 26 „Gaze
ty Jaw orsk ie j” został zamieszczony bio
gram  jednego żyjącego w  naszym  mieście 
sapera STANISŁAW A HULA. Obok niego 
w  likw idow aniu m in b ra li udział również 
BOLESŁAW JURGOLANIEC, BARTOSZ 
WŁADYSŁAW, HIERONIM  KOBA i PAC
KO. N iektórzy z nich strac ili tu  życie. W 
Grzegorzowie został rozerw any przez minę 
k ap itan  IWANOW, dowódca 3 kom panii 
(pochowany został na cm entarzu  żołnierzy 
radzieckich przy ulicy Rapackiego). Zginął

rów nież saper WŁADYSŁAW WIĘCKOW
SKI. Akcję rozm inow yw ania zakończono 
pod koniec 1946 roku.

I tu  saperska h isto ria  m ogła w ydaw ać 
się zakończona. Byłoby to  jednak  m niem a
nie zbyt pochopne. W roku 1975 ówczesne 
w ładze m iasta postanow iły zbudować 
grób poświęcony nieznanem u polskiem u 
żołnierzowi. Poniew aż żadna polska regu
la rn a  form acja nie b ra ła  udziału w zdoby
w aniu  m iasta, nie było tu  więc żadnej 
mogiły z bezim iennnym  wojownikiem . 
Postanow iono wówczas umieścić w  nim  
jako  „nieznane” prochy STANISŁAW A 
W IĘCKOWSKIEGO. I w  ten  sposób znany 
z im ienia żołnierz został bezimienny.

Tę historię opowiedzą! nam  p. S tanisław  
Hul.

MS

Początki prywatyzacji
sieci handlowej w Dobromierzu

Na terenie G m iny Dobrom ierz łącznie 
funkcjonuje 47 placówek handlowych. Ge
storem  21 placów ek jest G m inna Spół
dzielnia „SCh” w  Roztoce, k tó ra  prow adzi 
14 sklepów branży spożywczej, 4 — prze
m ysłowej, 2 — m ięsne i restau rację . Jest 
też 24 placów ki pryw atne, w  tym  11 skle
pów spożywczych, 3 sklepy przemysłowe, 
3 sklepy m ięsne oraz 7 punktów  gastrono
micznych. Rolnicze Spółdzielnie prow adzą 
2 sklepy mięsne.

Z ogólnej liczby funkcjonujących p la
cówek 17 lokali, w  których  się mieszczą, 
jest zarządzanych przez GS, 17 należy do 
pryw atnych, 2 są zarządzane przez Rolni
cze Spółdzielnie a 17 lokali jest w łasnością 
Gminy. Te ostatn ie zostały w ydzierżaw io
ne na działalność handlow ą na zasadzie 
negocjacji staw ek czynszu za 1 m 2. W w y
niku tych negocjacji 8 lokali opłacanych 
jest na poziomie staw ek w yjściow ych 
ustalonych przez Radę Gminy, tj. 3000 zł

za m2 w  przypadku sklepów  spożywczych, 
i 6000 zł za m2 przy sklepach przem ysło
wych. W trzech przypadkach w ynegocjo
wano staw ki 31, 55 i 100 tys. zł za m 2. 
Miesięcznie z ty tu łu  naliczania czynszu 
dzierżawnego za te  lokale do kasy Gminy 
w pływ a praw ie 11 m in złotych. Gm ina 
przejęła również 6 lokali usługow o-pro
dukcyjnych, uprzednio adm inistrow anych 
przez ADM w Świebodzicach. Za te lokale 
ustalono czynsz dzierżawny na poziomie 
staw ek w yjściow ych i m iesięcznie sięga 
on około 1 m in złotych.

W pierw szym  półroczu Gm ina sprzedała: 
lokal usługowy za 43 931 418 zł, wieżę w i
dokową za 42 540 000 zł, dwa garaże za 
507 384 zł, działkę budow laną za 10 590 240 
złotych. O ddano w użytkow anie wieczyste 
również Zam ek w Bronowie, za co usta lo
no roczną odpłatność w  wysokości 792 00 
złotych.

E. MAYER

„Pow róciliśm y z  Pie lg rzym ki 
do W łoch”

Powróciliśm y z pielgrzym ki do Włoch, 
k tórej trasa  w iodła przez W enecję, Padwę, 
F lorencję, Sienę, Rzym, M onte Cassino, 
Sorento, Capri, Asyż, Loretto, San M arino.

Pielgrzym ow anie nasze do m iejsc św ię
tych Ziemi W łoskiej, to  głównie Bazylika 
Sw. Franciszka oraz inne. Dane nam  było 
uczestniczyć w środow ej audiencji u Ojca 
Świętego, a w sobotę, wspólnie z P ap ie
żem i innym i pielgrzym am i św iata, odmó
wić różaniec.

2 — Gazeta Jaworska

Ogrom doznań duchowych połączyliśmy 
z wypoczynkiem , zw iedzając m. in. kanały  
W enecji, Rzym nocą, Lazurow ą Grotę 
oraz kąpiąc się w  M orzu A driatyckim  i 
Tyreńskim .

W kró tk ie j notatce trudno  jest opisać 
cały 16 dniowy pobyt w  tak  w ielu nieza
pom nianych m iejscach, do których chcieli
byśmy, oczywiście, wrócić.

W spaniały organizator, pilot i p rze
w odnik ks. ANDRZEJ HEJDAK wszcze
piał w  nas idee św. F ranciszka, uczył 
nas być dziećmi Bożymi, przez m odlitwę, 
miłość do ludzi i przyrody.

Uczestnicy Pielgrzymki

Florence Cup 
dla jaworzan!

W ielkim sukcesem  zakończył się w ystęp 
młodych piłkarzy  „K uźni” na T u rn ie ju  
P iłkarsk im  drużyn młodzieżowych we F lo
rencji. R ew elacyjnie w ręcz zaprezentow ał 
się w tym  tu rn ie ju  zespół tren e ra  LE
SZKA DULATA, zwyciężając w  finale d ru 
żynę z L ucerny (Włochy) 2:0 po bram kach  
KRZYSZTOFA PŁOCHA i ADAMA 
HACZKIEWICZA. W cześniej drużyna 
„K uźni” w  grupie w iekow ej U nder ,18 w 
elim inacjach pokonała w spom nianą druży
nę z Lucerny 2:1, zrem isow ała 0:0 z FC 
Znojm o (CSRF) i zwyciężyła Epedoclinę 
(Sycylia)) 2:0. W meczu półfinałow ym  
nasza drużyna zwyciężyła 1:0 zespół Be- 
new ento  (Sardynia) po bram ce NORBER
TA OLANINA z rzu tu  karnego. Równie 
dobrze reprezentow ali „K uźnię” i nasz 
k ra j piłkarze od la t 16 — podopieczni t r e 
nera m gra MIECZYSŁAWA BIENIUSIE- 
WICZA. Ostatecznie zajęli V miejsce, 
przegryw ając w  ćw ierćfinale z w ęgierską 
drużyną SC Olcfin 0:3. W pozostałych m e

czach tram pkarze „K uźni” zrem isow ali 
0:0 z FC Bari,zwyciężyli 2:0 — SC Carbo- 
ni, zrem isow ali z Issolotto 0:0 i w ygrali 
1:0 z SC Napoli. N ajlepszym  strzelcem  
w  tym  zespole był PIOTR MAŁEK.

W całym  tu rn ie ju  uczestniczyło 60 k lu 
bów z 8 k rajów  europejskich. — Włosi 
będą Was długo pam iętać — powiedział 
Zbigniew Boniek na spotkaniu  z zespołem 
„K uźni” (przebyw ał on we F lorencji na 
szkoleniu trenerów  ligi w łoskiej). P rasa 
w łoska szeroko rozpisyw ała się o P ola
kach, a gospodarze tu rn ie ju  nie mogli się 
pogodzić z porażką. W edług ocen tren e 
rów  i kierow nictw a K lubu był to  bardzo 
udany w yjazd i spraw dzian drużyn pod 
względem sportow ym . K lub sportow y 
„K uźnia” bardzo dziękuje w szystkim  spon
sorom  i ofiarodawcom , bo ty lko  dzięki 
nim  młodzi piłkarze w yjechali na tu rn ie j, 
na k tórym  osiągnęli tak i w ielki sukces.

Protest
policjantów

12 lipca br. o godz. 12 w całej Polsce po
licjanci rozpoczęli akcję pro testacy jną po
legającą na oflagowaniu budynków  oraz 
pojazdów  resortu  spraw  w ew nętrznych.

P ro test ten  jest zw iązany m.in. ze zm ia
nam i personalnym i w  kierow nictw ie K o
m endy G łównej Policji, jak  również z ak tu 
alną sy tuacją m ateria lną  reso rtu  (w celu 
jaśniejszego zrozum ienia sytuacji p rzedsta
w iam y poniżej uchw ałę KKW NSZZ Poli
cjantów).

Policjanci zapew niają, że akcja p ro testa
cyjna nie będzie m iała żadnego w pływ u na 
działania policji. W dalszym  ciągu będą 
w ykonyw ać swoje zadania w  sposób su 
m ienny i zdyscyplinowany.

UCHWAŁA. W związku z dym isją Ko
m endanta Głównego Policji nadinsp. Lesz
ka Lam parskiego, K rajow a K om isja W yko
naw cza NSZZ Policjantów  n a  nadzw czaj- 
nym  posiedzeniu 10.07.91 r. postanow iła co 
następuje:

W związku z inform acjam i o możliwości 
pow ołania na stanow isko K om endanta Głó
wnego podinsp. Rom ana Huli, dotychczaso
wego K om endanta W ojewódzkiego Policji 
w Katowicach, w yrażam y dezaprobatę w o
bec tej kandydatury . Podinsp. Rom an Hula,

były działacz związkowy sw oją arogancją 
na ubiegłorocznym  zjeździe NSZZ Policjan
tów w K iekrzu dał wyraz, że nigdy zw iąz
kowcem nie był mimo, iż pełnił wcześniej 
funkcję przewodniczącego KKK NSZZ FMO 
czym w ywołał falę głębokiej niechęci do 
swojej osoby. Również jego działalność ja 
ko K om endanta W ojewódzkiego Policji w 
K atow icach nie przysporzyła m u uznania 
podwładnych. Powołanie na tak  odpowie
dzialne s.tanowisko człowieka, k tó ry  w  cza
sie stanu  w ojennego pełnił funkcję k iero
wniczą w ośrodku dla in ternow anych w  
Szerokiej, nosiłoby znam iona jeśli nie p ro
w okacji to co najm niej poważnego błędu.

Gorący okres przedwyborczej w alki poli
tycznej w ym aga stabilności organów  pań 
stw a istotnych dla jego bezpieczeństwa 
N om inacja podinsp. Rom ana H uli na s ta 
nowisko K om endanta Głównego Policji z 
całą pewnością nie służyłaby tem u celowi, 
a groziłaby destabilizacją.

W przypadku siłowego narzucenia Policji 
K om endanta Głównego w  osobie podinsp. 
Rom ana Huli, nie liczenia się ze zdaniem 
100-tysięcznej rzeszy policjantów , KKW  za
strzega sobie praw o do podjęcia p rzew i
dzianych praw em  kroków.

Bliżej św iata 
czyli rubryka nie tylko o modzie

W akacje — czas leniuchow ania, ale nie 
każda z nas po trafi wyleżeć na kocu ab
solutnie bezczynnie. Można trchę porobić 
na szydełku, czy na drutach, ale do tego 
też trzeba mieć odrobinę energii, pozostaje 
więc książka.

C hciałabym  zachęcić Panie do czytania... 
książki kucharskiej! Zuw ażyłam  w księ
garn i „B ajka” pozycję pt: „K uchnia Neli”, 
k tórej au to rką jest Nela R ubinstein, żona 
słynnego pianisty  i w yrafinow anego sm a
kosza. K siążka ta  jest pisana w  dość spe
cyficzny sposób. Ma się w rażenie — prze
w racając kolejne k a rtk i książki — iż w ła
śnie spotkaliśm y się ze starą , dobrą zna
jomą, k tó ra  co p raw da m iała nam  jedynie 
zdradzić przepis otoczony rodzinną ta 
jem nicą, ale nim  do tego dojdzie — opo
wie nam  m nóstwo rodzinnych historyjek , 
anegdot, ku linarnych  ciekaw ostek, po
chw ali się, jak  to onegdaj na w ielkich 
przyjęciach się jadało. Całość napisana 
lekko, z finezją, czyta się św ietnie.

Czytanie książek kucharskich  ma jednak  
pew ną wadę: po dwóch rozdziałach je 
steśm y głodne, tak  więc biegnąc do kuch
ni zabierzm y ze sobą książkę i ugotujm y 
coś w edług przepisów  pani Neli.

Podobna w  klim acie jest inna książka o 
kuchni, lecz całkowicie pozbaw iona prze
pisów: „Przez kuchnię i od fro n tu ” au to r
stw a M iry M ichałowskiej. P isarka ta  jest 
scenarzystką „W ojny dom ow ej” — serialu  
z la t 60, k tóry  cieszy! się olbrzym ią popu
larnością.

I jeszcze jedna pozycja: „Zatrzym ać
czas” — Zofii Kucówny. K siążka pisana 
jest jakby  w  form ie pam iętnika. Piszę 
„ jakby”, gdyż podobnie jak  w  „Kuchni 
N eli” odnosi się w rażenie bezpośredniej 
rozmowy z au to rką , osobistego kontak tu , 
spotkanie przy kaw ie, kiedy to  nasza zna
jom a opowiada, opowiada..., a opowiadać 
Kucówna po trafi, jak  n ik t inny. P am ię
tam y ją wszyscy z „Opowieści m ojej 
żony”. I podobnie jak  w telew izyjnym  
serialu , tak  i w  „Zatrzym ać czas” K uców 
na błyszczy inteligencją i celnością spo
strzeżeń.

W upalne dni można też w stąpić do n a
szego m uzeum . W łaśnie w czoraj byłam  
na o tw arciu w ystaw y „K rajobraz w  m a
larstw ie niem ieckim  drugiej połowy XIX  
w ieku”. Chyba się starzeję, bo pisząc o 
w ernisażach w  m uzeum  używ am  ciągle 
tych sam ych czasowników. Ale jak  tu  nie 
chwalić, jak  są to  jedyne w ydarzenia 
k u ltu ra ln e  w  Jaw orze?

Jako  plotkę napiszę jeszcze, iż w ystaw a 
ta  została wodowana. Skrom nie raczej, nie 
poszła na ten  cel bu te lka szam pana, lecz 
lam pka w ina, ale m am  nadzieję, że to w y
starczy, aby nasze m uzeum  w raz ze swo
ją działalnością w ypłynęło na szerokie 
wody...

A może by tak  m aciupeńka galeria — 
sklepik z b iżu terią  i artystycznym i bibelo
tam i?

Muszę jednak  coś skrytykow ać: w ino
było m arne, oj m arne! EWA



„ G r a n i t  - T r a d i n g ”O k a w a le r a c h
Słowo to  m a różne znaczenie, ok reśla ją

ce mężczyznę nieżonatego, am anta, p a rtn e 
ra  w  tańcu, chłopca, ale i odznaczonego 
orderem  rycerza, członka zakonu np. m al
tańskiego. M arcowy kaw aler to  człek n ie
stateczny. W ieczory kaw alersk ie w  w igilię 
ślubu byw ają  obfite. Pannom  rycerskim  
mogę rzec: lepszy kaw aler niż wdowiec 
bo ściska, a tam ten  bije, katuje...

H istoria kaw alerów  m altańsk ich  okazuje 
się niezw ykłą. W Poznaniu też jest M alta, 
bo tu ta j Zakon ów m iał sw oje posiadłości 
i swojego kom andora. S tąd jest u nas 
dzielnica K om andoria, szczególnie kiedyś 
m iejsce opieki nad chorym i, i noszenie 
m alow ńiczych strojów  i szpad. Alę co dzie
je się dzisiaj? Otóż w yjaw ił m i pew ien 
kaw aler zacny, że w  Polsce jest prezydent 
„M alty” — to h rab ia  Ja n  Badeni (mój ro-

POLEMIKI

„Życie ludzkie jest
Droga Redakcjo! Chciałabym  zabrać 

swój głos odnośnie ostatn io  zamieszczone
go w  W aszym tygodniku a rty k u łu  z cyklu: 
„Ginekolog radzi — w arto  zapytać”. T ytuł 
ostatniego a rty k u łu  brzm iał: „O zapobie
ganiu  ciąży”. Po przeczytaniu  w ykryłam  
dużo nieścisłości, niedom ów ień a naw et 
przem ilczenia tego, co jest najisto tn iejsze.

Po pierw sze kobieta nie jest i nie po
w inna być trak tow ana  jako  przedm iot 
ew entualnego użycia. Nie w olno zapom i
nać, poruszając tak  delikatny  tem at (cho
dzi przecież o życie drugiego człowieka) 
o sensowności m acierzyństw a w  życiu ko
biety. P ow tarzam  jeszcze raz — proszę 
przestać trak tow ać kobietę in stru m en ta l
nie, odcinkowo, z pom inięciem  tego, co 
stanow i jej powołanie. W tym  m iejscu n a 

leży powiedzieć, że jesteśm y odpowie
dzialni, a zwłaszcza lekarze, za praw dę, 
a tym  bardziej w  obliczu możliwości po
częcia nowej istoty.

Po drugie n iepraw dą jest jakoby m echa
nizm  działania w kładki jako środka an ty 
koncepcyjnego nie był całkowicie w y ja 
śniony. M yśli się tak  tylko w  oderw aniu 
od praw dy.

P raw da jest taka, że wiele znanych au to
ry tetów  wśród lekarzy i uczonych w  tej 
dziedzinie jednoznacznie stw ierdza, że 
w kładka dom aciczna nie jest środkiem  
antykoncepcyjnym  ponieważ nie zapobie
ga poczęciu, lecz jest środkiem  wczesno- 
poronnym  niszczącym poczęte życie ludz
kie.

L ekarz m edycyny E. W ÓJCIK stw ierdza: 
„Działanie sp irali polega przede w szystkim  
na tym , że uszkadza ona błonę ś lu 
zową w ew nątrzm aciczną (mikroskopowo 
stw ierdza się liczne krw aw e wybroczyny) 
u trudn ia jące  przez to  zagnieżdżenie się w 
m acicy zarodka, k tóry  w  następstw ie tego 
zostaje w ydalony. Opinia, że sp ira la  z m ie
dzi zapobiega przedostaniu się plem ników  
poprzez macicę do jajow odów  jest b łęd
n a ” (patrz E. W ójcik „N aturalna regulacja 
poczęć. M etoda objaw ow o-term iczna”. P ań 
stwowy Zakład W ydaw nictw  L ekarskich, 
W arszawa 1985 rok, s. 32).

P ragnę jeszcze przypom nieć zdanie w y
ję te  z Przysięgi H ipokratesa (460—377 
p.n.e.) „...Nigdy nie dam  żadnej kobiecie

ROZTOKA, wieś w  w ojew ództw ie w ał
brzyskim , zam ieszkana przez 2300 m iesz
kańców. P ierw sza wiadom ość o w si pocho
dzi z 1305 roku. Położona w  obniżeniu 
podsudeckim  nad Nysą Szaloną, oddalona 
jest o 14 km  od Jaw ora. W cześniej znana 
jako Rostock.

Niegdyś Roztoka m usiała być ważną 
m iejscowością, skoro dokum ent z 1380 r. 
mówi, iż otrzym ała w olny handel solą i 
porów nuje ją  do Bolkowa. Kościół p a ra 
fialny  z XIV w ieku zniszczono podczas 
działań w ojennych w  1945 roku. Został 
całkowicie rozebrany w  1973 roku. Obecny 
kościół parafia lny , poprotestancki, został 
zbudow any w  1860 roku w  sty lu  neoro- 
m ańskim . Jednonaw ow y, z w yodrębnio
nym  prezb iterium  i w ieżą w  osi. W 1973 
roku  odnowiono w nętrze i przeprow adzono 
rem ont pokrycia dachowego oraz spraw io
no nowy ołtarz kam ienny.

KOŚCIÓŁ FILIALN Y  W KŁACZYNIE 
pw. św. ANNY. Wieś oddalona o 17 km  
od Jaw ora. P ierw sza w zm ianka o w si ż 
1249 roku, jako „Chuderovo”. Leżała n ie
gdyś przy w ażnej drodze handlow ej z

cznik) m ieszkający w  Anglii. Są wśród 
M altańczyków  i W ielkopolanie, na em i
gracji zresztą, — M orawski, Kaczorowski, 
U lanowski. W sum ie Polaków  w  zakonie 
jest ok. 70. Domy polskie o historycznych 
nazw iskach, na obczyźnie spełn ia ją  hono
row e pozycje. No cóż, m yślałem  o tym , by 
w stąpić do owego zakonu. M usiałbym  w y
kazać się pięciom a generacjam i szlachec
kich przodków; są odstępstw a od n ieska
zitelnego pochodzenia. Dziadków m iałem  
rycersk ich  — kow ala i szewca. Szpadę 
m am  po pradziadku, lubię grom adzić 
św iątk i z drzew a lipowego honorowo opie
ku ję  się chorą sąsiadką. Ale też ciekaw  
jestem  tego, ilu „K aw alerów  M altańskich” 
m ógłby w ystaw ić Jaw or, poza drużyną 
piłkarską „K uźni”... W ielką zaletą członka 
zakonu w inno być m iłosierdzie, wrażliw ość, 
pomoc chorym  fizycznie i m oralnie, a ta 
kich ludzi potrzebujem y w ięcej, niż zasa
dzonych drzewek przy alei jaw orskiej. 
Mogę zostać kom andorem .

najwyższą wartością”
środka do zniszczenia k iełkującego ży
cia” .

Myślą, że to  do czegoś zobowiązuje, 
także do tego, a może przede w szystkim , 
aby mówić praw dę, bez w zględu na to, 
jaka ona jest.

Panie Doktorze — nie pochw ala się zła, 
gdy ono już zatoczyło szerokie kręg i w  ży
ciu społecznym, i w ydaje się, że nic nam  
nie pozostało, jak  się b iern ie poddać. W 
jakiś sposób także lekarze ksz ta łtu ją  
osobowość człowieka i jego stosunek do 
św iata i do samego siebie. T rzeba zachę
cać i preferow ać to, co jest dobre, n a tu 
ra ln e  i najbliższe pow ołaniu człowieka.

Proszę mieć na ty le odwagi, by stać po 
stronie praw dy. A p raw da jest ty lko  jedna, 
bo pow ołaniem  lekarza  jest służba życiu 
w  najróżniejszych form ach.

P raw dą jest, że środki antykoncepcyjne 
są przeciw ko natu rze  ludzkiej, a przede 
w szystkim  są skierow ane w  godność ko
biety. Nie wolno staw iać na rów nej płasz
czyźnie życia ludzkiego z rzeczam i m a
terialnym i, jak  ubran ie  czy używ anie sa
mochodów. Życie ludzkie jest najwyższą 
w artością sam ą w  sobie i  wobec tego fak 
tu  nie podlega żadnej dyskusji.

I jeszcze na koniec. Docent R. BOR
MANN i H. SCHILLE w  książce „E ltern 
ais S exnalerzieher” w ydanej w  byłej NRD 
w  1984 roku  stw ierdzają: „W kładkę doma- 
ciczną można zalecić ty lko m łodym , psy
chicznie chorym  lub z m arginesu społecz
nego”. , .

Oczekuję na rychłe przedstaw ienie ko
bietom  m etody n a tu ra ln e j regulacji po
częć, k tó re  są zgodne z n a tu rą  kobiety.

To wszystko, co nap isałam  mogę z po
w odzeniem  i radością zam knąć słowam i 
Ojca Świętego Ja n a  P aw ła II: „I życzę i 
modlę się o to  stale, ażeby rodzina polska 
daw ała życie, żeby była w ierna św iętem u 
p raw u  życia” (Nowy Targ, 8 czerwca 1979 
roku).

W szystkie przedstaw ione -cytaty pozwo
liłam  sobie zaczerpnąć ze w spaniałej 
książki pana RAFAŁA M ICHALIKA pt: 
„Ocal życie bezbronnem u”.

Z pow ażaniem  
M łoda Czytelniczka

Czech przez Bolków i S trzegom  do W roc
ław ia. Kościół gotycko-barokow y, zbudo
w any w  XIV w ieku, przebudow any w  
X V lil w ieku. O rientow any, m urow any, 
jednonaw ow y, z w ieżą w  osi, kolebkowo 
na gurtach  zasklepionym  prezb iterium  i 
kasetonow ym  stropem  w  naw ie, pokry
tym  polichrom ią. Ściany k ruch ty  pokryte 
są dekoracją sgraffitow ą. We w nętrzu  
znajdu je się barokow a am bona, renesan 
sowe ep itafia z XVI w ieku i nagrobek 
przyścienny z drugiej połowy XVI w ieku. 
K apitalny  rem ont przeprow adzono w  1971 
roku. Później dokonyw ano drobnych n a
praw .

MIEJSCOW OŚCI PRZYNALEŻNE DO 
PA R A FII: Roztoka, Borów, Godziszówek, 
K łaczyna.

P lebania zbudow ana z kam ienia w 
X V III w ieku. Księgi m etrykalne i kron ika 
prow adzone są od 1945 roku. O dpusty: 
św. S tan isław a (8 m aja), św. A nny (26 
czerwca). A dm inistra torem  para fii jest ks. 
proboszcz MARIAN BOCZEK, ur. 2 lutego 
1937 roku w  Swierczewie, wyśw ięcony 23 
czerwca 1963 roku  we W rocławiu, ustano
wiony w 1987 roku.

Swego czasu pisaliśm y o skalnych bo
gactw ach okolic Jaw ora. Tak się złożyło, 
że naw iązaliśm y kon tak t z firm ą, k tó ra  
owe bogactw a dostrzegła i postanow iła 
związać z nim i swój los. Poznańska spół
ka „G ranit — T rad ing”, bo o niej mowa, 
pow stała w  m aju  ubiegłego roku. W tedy 
to zespół pracow ników  te j firm y  zadecy
dował, że „G ranit — T rad ing” w yrzeka się 
działalności handlow ej ze w zględu na n ie
pew ną konkurencję w  te j dziedzinie go
spodarki. B adania ry n k u  i możliwości 
rozwojowych, przeprow adzone przez w yso
kiej k lasy specjalistów , jak im i dysponuje 
poznańska firm a, zachęcały jednak  do 
eksp loatacji surowców skalnych. A rgu
m entam i najbardzie j przekonyw ującym i w 
te j m ierze było duże zapotrzebow anie na 
g ran it oraz niemoc firm  państw owych, 
zajm ujących się eksp loatacją tego surow 
ca. Ich stan  porów nyw alny jest do stanu  
polskiej gospodarki, na co nak ład a ją  się 
dodatkow o tak ie  czynniki, jak  n iew elki 
asortym ent w yrobów  granitow ych oraz ich 
k iepska jakość.

F irm a zaczęła sw oją działalność od u ru 
chom ienia zakładu przerobu g ran itu  w  Ro
goźnicy. W tym  celu w ydzierżaw iono po
mieszczenia od zakładu w Borowie, k tóre 
gruntow nie w yrem ontow ano i powiększo
no. W celu uzbrojenia firm y w  park  m a
szynowy, odpow iadający zam ierzeniom  jej 
twórców, zaw arto  jo in t v en tu re  z F ran cu 
zem GERARDEM NICOD.. Łączne n ak ła 
dy w  w ysokości 34 000 DM zaowocować 
m ają  zw iększeniem  produkow anego aso r
tym entu  w yrobów  oraz uruchom ieniem  
eksp loatacji nieczynnego kam ieniołom u w 
Rogoźnicy. N ieograniczone prak tycznie za
soby tegoż surow ca oraz jego s tru k tu ra  
(możliwość pozyskiw ania w ielotonow ych 
bloków) staw iają  „G ranit — T rad ing” w

— Poinform ow ała nas „stała Czytelnicz
k a ”, prosząc jednocześnie o podanie bliż
szych danych na tem at te j egzotycznej ro 
śliny. — Mówią, że kw itn ie ona bardzo 
rzadko, a u nas w  Jaw orze to  już drugi 
ta k i p rzypadek — napisała  w  liście do 
redakcji. W idziałam  jak  robili sobie przy 
te j agaw ie pam iątkow e zdjęcia naw et go- 
śce zagraniczni...

M uszę się przyznać, że w skaźnik bezro
bocia w  Jaw orze, (około 25 procent), a 
także perspektyw a, że n a jd a le j jesienią 
może on w zrosnąć o kolejne 10 punktów , 
nie n as tra ja  m nie optym istycznie do d a l
szej pracy społecznej. Dodatkowo p rzy tła 
cza m nie fak t, że zainteresow anie tym  p ro 
blem em  jest nikłe, zarówno ze strony o r
ganizacji zw iązkowych w  zakładach pracy, 
jak  i p artii politycznych w  mieście.

D ziałania adm in istracji rządow ej, jak  na 
razie ogranicza się do re je s trac ji bezrobo
tnych  i w ypłacenia zasiłków. Po raz  ko
le jny  doświadczyłem  niem ocy w ładz cen
tralnych, k tó re  przym ykają oko na n iefo r
m alne działania, ograniczające możliwość 
np. uzyskania k red y tu  na rozw inięcie dzia
łalności gospodarczej przez bezrobotnych. 
Nie wiem, czy b rak  środków  finansow ych 
jest w ystarczającym  pretekstem  do w ygła- 
nia się od swoich ustaw ow ych obowiązków. 
N iem niej tak  jest. Na dodatek Jaw or, jak  
rów nież całe wojew ództw o legnickie, nie 
znalazł się na liście m iast zagrożonych bez
robociem, opublikow anej przez Radę M i-

W naw iązaniu  do arty k u łu  pana GE
RARDA GÓRNICKIEGO pod ty tu łem  
„W ybiła północ”, zamieszczonego w  „G a
zecie Jaw o rsk ie j” z 11 lipca pragnę w y ja 
śnić, iż stw ierdzenia dotyczące po lic jan
tów  czytających gazety w  hotelu  „A rka
dy”, a nie pełniących w  tym  czasie służby 
w  R ynku, jest wysoko krzyw dzące. In fo r
m uję, że funkcjonariuszow i w  służbie p a
trolow ej przysługują przerw y na wypoczy
nek, dwa razy po 15 m inu t i raz — 30 
m inut. Policjanci pełniący służbę w S ta
rym  Mieście n ie jednokro tn ie korzysta ją  z 
przerw y w  hollu  hotelu. Je s t to  spowodo
w ane tym , że zwiększa się czas bezpo-

szeregu najw iększych producentów  g ran i
tu  w  k raju! Głównym  kon trahen tem  poz
nańsk iej spółki jest n iem iecka firm a 
DIETER BORETIUS STRASSENBAU- 
STOFFE z H am burga. Podpisano także 
k o n trak t ze Szwedam i. Są to  odbiorcy w y
m agający, jeżeli chodzi o jakość, a specy
fika umów zaw artych  z nim i pow oduje, 
że podwyższenie dochodowości m ożliwe 
jest jedynie poprzez obniżenie kosztów  
w łasnych firm y.

Powodzenie rogoźnickiego przedsięw zię
cia zachęciło „G ranit — T rad ing” do poszu
k iw ania innych źródeł dochodu. B adania 
geologiczne w okolicach K ostrzynia dopro
w adziły do u jaw nien ia złóż żwirów , k tó re  
po przebadaniu  przez n iem ieckie lab o ra
to rium  okazały się być znakom itym  su
rowcem  m. in. do produkcji betonu p raso 
wanego. Poczyniono przygotow ania do 
produkcji dachów ek oraz innych m a te ria 
łów w ykładzinow ych z prasow anego beto
nu. W iara w  powodzenie przedsięw zięcia 
oraz obroty roczne, szacowane na około 
pół biliona złotych (!) pow odują, że w ła
ściciele firm y  n ie w aha ją  się zainw esto
wać aż 850 mld złotych! O bracanie tak  
dużym  kap ita łem  jest m ożliwe dzięki po
mocy B anku G ospodarki Żywnościowej.

Pisząc o „G ranit — T rad ing” trudno  jest 
się oprzeć w rażeniu, że powodzenie tejże 
firm y było m ożliwe dzięki energ ii grupy 
ludzi, ich pomysłowości oraz chęci zarobie
n ia pieniędzy w  połączeniu ze swoistego 
rodzaju  przygodą. P rzem aw ia za tym  de
w iza prezesa spółki p. JANA ŁUCZAKA 
— „W Polsce m am y do czynienia w  tej 
chw ili z sy tuacją  identyczną do te j z cza
sów poszukiwaczy złota. W ażne jest aby 
tra fić  na sw oją żyłę”.

Od red.: Isto tn ie, agaw y jakoś szcze
gólnie dobrze czują się w  Jaw orze. Może 
ktoś znający głębiej ta jn ik i biologii i bo
tan ik i w yjaśn iłby  ten  fenom en?

Przy okazji ogłaszamy konkurs: osoba, 
k tó ra  odgadnie dzień, w  k tó rym  w  pełni 
rozkw itn ie agaw a, otrzym a w  nagrodę 
książkę, u fudow aną przez panie z „B ajki”. 
L isty  z datą prosim y kierow ać do re 
dakcji.

nistrów . Z astanaw iam  się zatem , jak ie  p er
spektyw y m ają  m ieszkańcy Jaw o ra  a szcze
gólnie ci, k tórzy  w stępu ją w  sam odzielne 
życie. B udżet m iasta  jest dokładnym  od
zw ierciedleniem  portfe li jego m ieszkańców, 
a pieniądz napędza wszystko, co dziać się 
może.

B rak  optym izm u, o k tó rym  pisałem  
w cześniej, spowodowany je st nade w szy
stko poczuciem, że i sam em u niew iele m o
żna zaradzić. Pocieszam się jedynie, że n ie
w iele — nie oznacza — nic. Zam ierzam  
zebrać grupę radnych, k tó rym  problem  
bezrobocia nie jest obojętny. Uważam , że 
w  tryb ie  natychm iastow ym  pow inna pow 
stać kom isja ds. bezrobocia przy Radzie 
M iejskiej. K om isja taka, skup ia jąca wokół 
siebie ludzi pom ysłowych i energicznych, 
sta łaby  się zaczątkiem  przeciw działania 
bezrobociu. Oczekuję więc propozycji od 
ludzi k tórzy uw ażają, że narzekaniem  nic 
się nie zrobi.

KRZYSZTOF NOWAK
Ps. Ew entualne propozycję proszę sk ła

dać w  Biurze R ady M iejskiej w  Jaw orze.

średniego pełnienia służby w  swoim re jo 
nie w  ten  sposób, że zostaje zlikw idow any 
okres dojścia do K om endy Rejonowej w 
celu wypoczynku. Również nie jest nam  
wiadom e, aby zaistn iała  sy tuacja w  J a 
worze, podczas k tó re j jaw orscy policjanci 
uciekaliby ze strachu . W przypadku posia
dania przez P ana tak ich  inform acji p ro
siłbym  o bezpośredni kontak t.
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SŁAW OMIR MARSZAŁEK
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DEKANAT JAWORSKI

Parafia p .w . św . Stanisława 
Biskupa Męczennika

(tesp)

ooooooooooooooooooooooooooooooooooooooooooooooooo oooooooooo

Agawa kwitnie w  Rynku

ooooooooooooooooooooooooooooooooooooooooooooooooo oooooooooo

„Komisja ds. bezrobocia
pilnie potrzebna”

Komisarz Marszałek wyjaśnia



Horoskop erotyczny
Życie erotyczne nigdy nie było dla nas 

obojętne. Gdy jedni utożsam iali je tylko 
z realizow aniem  m ałżeńskiego obowiązku 
w celach prokreacyjnych, inni uważali, że 
jest najw ażniejszym  elem entem  ich ziem 
skiej egzystencji. Wszyscy byli jednak 
zgodni w tym, że ero tyka jest nieodłącznie 
zw iązana z życiem ludzkim . Tak będzie 
zawsze. Spraw y ero tyk i budzą ogromne 
em ocje i każdy m usi zająć wobec nich 
stanow isko. Sylw etka erotyczna i odpo
w iedni dobór p artne ra  odgryw ają w ielką 
rolę w  życiu uczuciowym, a szczególnie w 
m ałżeństw ie.

A strologia próbuje odpowiedzieć na w ie
le py tań  dotyczących erotyzm u. P o trafi 
ona scharakteryzow ać erotyzm  poszczegól
nych osób i oddziaływ ania m iędzypartner- 
skie głównie w oparciu o znaki zodiaku. 
O bserw acje astrologów były dokonywane

przez w iele tysiącleci, stąd  ich wiedza jest 
ugruntow ana. In terp re tac ja  każdej części 
horoskopu w ym aga ogrom nej i różnorodnej 
wiedzy. N iniejsza książka jest zbiorem 
erotycznych charak terystyk  kobiet i m ęż
czyzn z poszczególnych znaków zodiaku.

N iniejszy horoskop pow stał w oparciu o 
badania i obserw acje w łasne z uwzględnie
niem  następującej lite ra tu ry :

— Koehler Z. M ałżeństwa, S tudium  as
trologiczne, W arszawa 1936

— Szum an L. W kręgu znaków zodiaku, 
Gorzów Wlkp. 1983

Liczę na to, że przedstaw ione charak te
ry styk i pozwolą poznać ogrom ną rozm a
itość postaw  i zachowań erotycznych. Opi
sy te pow inny pomóc w lepszym zrozum ie
niu siebie i partnera . Można je również 
trak tow ać jako rozrywkę, chociaż...

Autoj

Sprawy Bystry-Bykowskiego ciąg dalszy

Krew i pąsowe róże
— M ieszkaliśm y wówczas pod num erem  

10 przy ówczesnej ulicy Pionierów , a do- 
m ek z num erem  11 zajm ow ał sta rosta  By- 
stry-B ykow ski — tak  rozpoczęła swoje opo
w iadanie pani L aura  J., bezpośredni św ia
dek tam te j tragedii. — Późnym wieczorem 
usłyszeliśm y strzały. Początkowo nie zwró
ciły one naszej uwagi. K w ateru jący  n ie
opodal Rosjanie nieraz już urozm aicali 
nam  w ten  sposób życie, ponieważ strzały 
te  padły jakby tuż pod naszym i drzwiami, 
w yszliśm y przed dom, aby zorientować się, 
co się dzieje. I w tedy usłyszeliśm y krzyk 
służącej Bystry-Bykow skiego: Zabili! Za
bili... Zauw ażyłam  samochód, k tó ry  stał 
po drugiej stronie chodnika. M iał strza
skaną szybę, w ew nątrz jęczał ranny  k ie
rowca. B ystry-B ykow ski leżał obok sam o
chodu w  zielonym  w ojskow ym  m undurze 
(lubił w nim  paradować) zbroczonym krw ią, 
z bukietem  pąsowych róż w ręce. Ta 
krew , i czerw ień róż do dziś stoją mi przed 
oczyma — powiedziała p. Laura...

— S tarosta Bystry-Bykow ski, jako ko 
m unista, nie m iał w  mieście w ielu zwolen
ników. W dodatku metody, k tórym i po
sługiwał się przy um acnianiu nowej w ła
dzy w  Jaw orze zraziły do niego w iele osób, 
naw et z najbliższego otoczenia. N atom iast 
porucznik W aranka (tak w łaśnie nazyw ał 
się, nie W eremko, czy W aram ka) odw rot
nie, m iał w ielu przyjaciół. Prow adził w 
starostw ie re fera t wojskowy. Był przed
w ojennym  oficerem, m ówiło się, że pocho
dził ze Wschodu, z kresów. Zabójca sta ros
ty, K ruk, był m łodym  w spaniałym  chłop
cem. Były partyzan t, podobno akowiec. 
Nie bardzo w ierzyłam  wówczas, że zrobił 
to  dla pieniędzy, a tak a  była oficjalna 
w ersja  zdarzenia — pow iedziała w rozmo
wie p. Laura.

— Co na ten  tem at m ówili m ieszkańcy

Jaw ora? W rozm owach najczęściej przew i
jało się przekonanie, że B ystry-B ykow skie
go zabito za prześladow anie akowców na 
Kielecczyźnie w czasie okupacji. Ile jest 
praw dy w  tym, nie w iedziałam  an i w tedy, 
an i dzisiaj — pow iedziała nam  nasza roz
mówczyni. M iała także poważne w ątpliw o
ści, czy to  w łaśnie W aranka był praw dzi
wym  insp ira torem  zam achu na starostę, 
— Był wówczas w Jaw orze n ie jak i pan 
Cich k ierow nik sklepu na ul. B ieruta, 
św ietny skrzypek, często przygryw ający 
na w ieczorkach tanecznych, jak ie w tym_ 
okresie organizow ali nieliczni jeszcze w 
Jaw orze polscy mieszkańcy. Nie ukryw ał 
on w rozmowach swojego krytycznego zda
nia na tem at nowych w ładz i porządków. 
I ten p. Cich, tuż po zam achu uciekł z J a 
wora.

Tyle dowiedzieliśm y się z re lacji p. L au 
ry. Z dotychczasowych inform acji na tem at 
zabójstw a starosty  Bystry-Bykow skiego 
oraz z listów  naszych Czytelników  uzupeł
n iających nieliczne oficjalne dane w ynika 
bezpornie ty lko jedno: Zam achowcem był 
faktycznie K ruk. Inne elem enty tej t r a 
gedii, w  tym  również m otyw y zabójstwa, 
są , jak na razie, nie w yjaśnione do końca.

Można jednakże z dużą dozą praw dopo
dobieństw a stw ierdzić, że ówczesne władze 
w ykorzystały zabójstwo starosty  jako do
skonałą okazję do pozbycia się poważ
nych konkurentów  politycznych, bardzo 
silnej i m ającej duży w pływ  na m ieszkań
ców m asta i regionu organizacji PPS. 
Aresztowano w tedy, jako współoskarżo- 
nych, naczelnika PUR p. Kasprzyckiego, 
M alinowskiego, Pałija... Czołowych dzia
łaczy tej organizacji.

Czekamy na dalsze listy  i sygnały w 
tej spraw ie.

RT

Kącik zmotoryzowanych
Nasza ru b ry k a  poświęcona jest poradom 

dla posiadaczy czterech kółek. M amy n a 
dzieję, że nasi Czytelnicy z zain teresow a
niem przyjm ą uw agi znanego jaworskiego 
m echanika samochodowego STANISŁAWA 
DEPTUCHA. Zachęcam y również do sy 
gnalizow ania kłopotów, jakie nastręczają 
nam  nasze pojazdy.

Uszkodzony opornik
N ieregularna praca, trudności w  u ru 

chom ieniu i wreszcie zatrzym anie się sil
n ika mogą być spowodowane uszkodzeniem 
opornika znajdującego się w  palcu rozdzie
lacza ap a ra tu  zapłonowego niektórych sa 
mochodów (np. FSO 125 i Polonez). O bja
w em  uszkodzenia może być ślad przegrza
n ia na pokryw ającym  go lakierze, a także 
pęknięcia. N iespraw ny opornik możemy 
zastąpić np. kaw ałkiem  odpowiednio przy
ciętego gwoździa lub drutu. Zastępując 
opornik kaw ałkiem  m etalu  pow inniśm y się 
liczyć z ew entualnym  pogorszeniem odbio
ru  radiowego.

P ęknięta  sprężyna przeryw acza
W w yniku te j aw arii pow stanie iskry 

jest. bardzo utrudnione lub wręcz niemoż

liwe. W rezultacie silnik przestaje praco
wać. O tym , czy przyczyną zatrzym ania 
silnika była pęknięta sprężyna przeryw a
cza, możemy się przekonać zdejm ując ko- 
pułkę ap a ra tu  zapłonowego i odciągając 
(np. palcem) ruchom e ram ię przeryw acza, 
tzw. młoteczek. Jeśli podczas te j czynno
ści opór będzie niewielki, oznaczać to bę
dzie uszkodzenie sprężyny.

Niedom aganie to możemy usunąć w dość 
prosty, aczkolwiek prowizoryczny sposób. 
W ystarczy do tego celu kaw ałek gum y w 
kształcie kostki. Je j w ym iary  m uszą być 
takie, aby ciasno weszła między ruchom e 
ram ię przeryw acza (przy zw artych jego 
stykach), a obudowę ap a ra tu  zapłonowego. 
W ten  sposób gum a przejm ie rolę spręży
ny. Pam ięta jm y jednak  o tym , żeby guma 
nie u trudn ia ła  ruchu obrotowego palca roz
dzielacza! Zanim  więc założymy ponownie 
kopułkę, spraw dźm y, obracając w ałem  
korbowym , czy wszystko jest w  porządku. 
Jeżeli nie m am y gumy, to możemy użyć 
tzw. recep turk i, k tó rą  obwiązujem y k ilk a
k ro tn ie ram iona przeryw acza (ruchom e i 
nieruchom e) i, oczywiście, spraw dzam y po
praw ność działania całości.

DRINK-BAR „PITER”

Z A P R A S Z A !

Bufet gastronomiczny, 
art. spożywczo-cukiernicze

Jawor, Osiedle Bolka I, 
ul. Sienkiewicza 4

GABINETY LEKARSKIE 
Jawor, Aleja Dębowa 8

(d. Bystry-Bykow skiego)

•  GINEKOLOG
poniedziałek, środa — 17—18

•  NEUROLOG
w torek, czw artek — 16.30—17.30 

(I  OKULISTA
w torek, czw artek  — 16.30—18.00

telefon 32-66

RAK — 22.VI.--22.yiI.

Osoby ze znaku Raka są bardzo uczu
ciowe. Ich seks jest łagodny, subtelny i 
silnie zw iązany z uczuciami.

KOBIETA: Je j zmysłowość jest ukryta 
i w ym aga uruchom ienia. Podnieca się b a r
dzo trudno  i długo. N iektóre kobiety z te 
go znaku tra k tu ją  seks jak  sport i lub ią 
przejm ow ać inicjatyw ę. Większość jednak 
odznacza się biernością i czeka na in ic ja
tyw ę mężczyzny. P ani z tego znaku nigdy 
nie zapom ina się całkowicie, bowiem lubi 
kontrolow ać siebie. Posiada mało inwencji, 
ale po trafi się dużo nauczyć, choć je j seks 
jest prosty. Kocha silnie i jest w ierna. Jej 
dobroć często w ykorzystu ją mężczyźni. Po
siada bardzo silne uczucia m acierzyńskie 
i p rzejaw ia je również wobec p artne ra  
N adm iar obowiązków tłum i w niej prag
nienia erotyczne. Lubi mężczyzn uprze j
mych, kultu ra lnych , łagodnych. P ragnie

miłości, czułości, zainteresow ania, tk liw oś
ci i spokoju. Jest zwykle w ierna, ale zaz
drosna. W ym aga delikatnego trak tow ania.

MĘŻCZYZNA: Zwykle nie prow adzi ak 
tyw nego życia płciowego. Lubi, gdy k o 
biety ubiegają się o niego. P ragnie być 
adorow any i zdobywany. Chce czuć swą 
przewagę nad kobietam i. Część Raków 
u trzym uje kon tak ty  z w ielom a paniam i, 
choć wówczas żona zachow uje pierwszą 
pozycję. Większość mężczyzn z tego znaku 
nie zw raca dużej uw agi na seks. Rak a n 
gażuje sie w  w iele innych spraw , gdzie 
może zrealizować swoje projekty . W cza
sie zbliżenia jest perfekcyjny, ale kon tro 
lu je  swoje uczucia i emocje. Wobec p a r
tne rk i jest troskliw y, opiekuńczy i up rze j
my. P o tra fi dużo poświęcić dla miłości. Ko
cha życie rodzinne. Z p artn e rk ą  rzadko się 
rozstaje.

GEMINI

UWAGA ROLNICY! — O K A Z J A !

S p ó ł k a  „ B I S O "
ul. Starojaworska 53, tel. domowy 30-77

PROPONUJE po cenach obowiązujących do:
25 lipca

Saletrę — 165 tys. zł za 100 kg
Saletrzak — 150 tys. zł za 100 kg
Salmag — 155 tys. zł za 100 kg
Mocznik — 195 tys. zł za 100 kg

PONADTO posiadamy: Polifoskę, Ekolist oraz Superfosfat potrójny

Zapraszamy!

M A G A S  s . c .
SKŁADNICA MATERIAŁÓW BUDOWLANYCH 

Jawor, ul. Kuziennicza 5, tel. 42-90, w godz. 8 do 16
Jawor, pl. Wolności 15a — „Skarbiec”

Sokola, Dom Handlowy, tel. 81-78, od godz. 8.30 do 18.00 
teleks 787443 — telefon i telefaks 42-90 

O F E R U J E :
•  płytki ścienne, podłogowe, również mrozoodporne, importowane, 

ok. 30 wzorów; płytki lastrico — również motywy kwiatowe
•  płytki marmurowe, import — Grecja
•  wykładziny PCW i dywanowe
% rury i kształtki PCW, cały asortyment, tanio (np. rura PCW

0 100 dł. 2 m — 40 000 zł szt.)
•  gwoździe, nakrętki, śruby, taczki
•  rury instalacyjne czarne i ocynkowane
•  kształtki
•  cegła, wyroby z kamionki (rury, żłoby, okapniki itp.)
•  grzejniki stalowe, aluminiowe i żeliwne
•  wanny (w tym narożne), brodziki, zlewozmywaki, kabiny 

natryskowe
•  blacha ocynk. zwykła i falowana
•  tarcica, wózki paleciaki (3 300 tys. zł)
•  miski ustępowe (150 000 zł), umywalki
•  płyty pilśniowe zwykłe i lakierowane, paździerzowe, inne
•  kasety video, lampy sensorowe oraz inne artykuły przemysłowe

1 materiały budowlane
•  rynny, rury spustowe, uchwyty

Prowadzimy również sprzedaż odzieży używanej na kilogramy

Sprzedaż hurtowa i detaliczna!

Zapraszamy do współpracy! Wstąp, zobacz!
4 — Gazeta Jaworska



Uwaga — Nowość!
MARKET „JAW ARA”

WPROWADZA 
RATALNĄ SPRZEDAŻ

SPRZĘTU AUDIO-VIDEO, 
Ponadto oferujem y tan ie polskie 

telew izory kolorowe z teleteksleni 
i bez oraz an teny  satelitarne .

TV -Sat oraz m ikrokom puterów . 
Okres spłaty  od 3 do 8 miesięcy 

n a  dogodnych w arunkach. Istn ieje 
możliwość zakupu sprzętu uiszczając 

tylko 5% w artości towaru. 
Poddzierżaw iam y stoiska handlowe. 
Szczegółowe inform acje w M arkecie

ZAPRASZAMY!

Szybko, tanio, solidnie

przy użyciu 
zachodniego sprzętu 

i technologii

® m alow anie i tapetow anie 
m ‘eszkań

@ zakładanie boazerii

Wiadomość: telefon 32-95

JAWORSKI OŚRODEK KULTURY 
oraz

„GAZETA JAWORSKA” 
O R G A N I Z U J Ą

W IELKI BAL
w piątek 30 sierpnia br.

na którym do tańca zagrają: 
wrocławska grupa „Sami Swoi” z wokalistą murzyńskim 

WAYNEM BARTLETEM
oraz

nasza jaworska grupa „Biem”
Dochód z imprezy przeznaczony zostanie na dofinansowanie 

remontu sali teatralnej JOK
Cena jednego zaproszenia (2 osoby) — w granicach 1 min zł

wraz z konsumpcją.
Zainteresowane osoby prosimy o zgłaszanie się w redakcji 

osobiście lub pod nr tel. 31-48

BIURO TURYSTYKI I WYPOCZYNKU 
Jawor, Rynek 19, telefon 40-84, teleks 0782490

ZAPRASZA SZANOWNYCH KLIENTÓW
do korzystania z naszych usług w zakresie:

•  ubezpieczeń kom unikacyjnych i indyw idualnych „W arta”
— krajow ych i zagranicznych 

O  rezerw acji biletów
— „Lot” do w szystkich k rajów  św iata
— na linie prom owe PŻB

sprzedaży:
— skierow ań wczasowych i kolonijnych do ośrodków w k ra ju  

i za granicą
— biletów  przewozowych do 24 m iast w Niemczech, 

a także F ran cji i H olandii
— biletów  do „Panoram y R acław ickiej”

organizacji:
— wycieczek po Polsce i innych k ra jach  Europy
— „szkoły na m orzu” dla młodzieży szkolnej
— innych form  w ypoczynku na życzenie k lien ta

Z „JAN-TOUREM” solidnie, szybko i przyjemnie
ZAPRASZAMY!

Czekamy na PT K lientów  od poniedziałku do p ią tku  w godz. 8—16 
w soboty w godz. 10— 12

U W A G A !

K U P C Y  i B I Z N E S M E N I
w JAWORSKIM ZAMKU PIASTOWSKIM 

SĄ DO ZAGOSPODAROWANIA

WOLNE POMIESZCZENIA 
z przeznaczeniem na działalność handlową, biurową itp.

Zainteresowani proszeni są o zgłaszanie się 
do Jaworskiego Ośrodka Kultury w godzinach od 10 do 16

telefon 28-78
Zapraszamy

MECHANIKA
POJAZDOWA

Mieczysław Zdrzałka 
Jawor, ul. Staszica 8 

(garaże)
P O L E C A

USŁUGI W ZAKRESIE:
diagnostyki silnika, 

regulacji i napraw y układu 
zapłonowego, zaworów i gażnika

ZAKŁAD CZYNNY 
codzienn;e od 10 do 18 

U m aw ianie k lientów  również 
telefonicznie — 22-84

Z okazji ukończenia 
I klasy szkoły

AGNIESZCE
KOWALSKIEJ

dużo pom yślności i dalszych 
bardzo dobrych w yników  w nauce

życzy

MAMA i BABCIA

Prywatne Biuro 
w sprawach paszportowych, 

porad prawnych, 
ochrony mienia i osób
JAWOR, UL. ZAMKOWA 1 

tel. 24-88 (Zamek Piastow ski) 
czynne w  godz. 10—14 i 15—18 

oprócz sobót

POLECA USŁUGI 
W ZAKRESIE:

9 pośrednictw a paszportowego dla 
m ieszkańców  rejonu  jaworskiego 

9  porad praw nych, pisania podań 
9  sporządzania dek larac ji podatko

wych
9 prow adzenia podatkow ej ksiągi 

przychodów  i rozchodów 
9 ochrony m ienia i ochrony osób 
9 konw ojow ania gotówki

ZAPEW NIAMY 
CAŁKOW ITĄ DYSKRECJĘ 
w pow ierzonych spraw ach

O G Ł O S Z E N IA  drobne

Sprzedam  126p tanio. W iadomość: ulica 
M etalowców 6 /7  po 16.00.

*

Zgubiono saszetkę z dokum entam i na 
nazw isko S tanisław  Buraczewski. Uczciwe
go znalazcę prosim y o zw rot do redakep . 
Frzew idziana jest nagroda!

*

Sprzedam  łożyska do V olksw agena 1600, 
przednie. Tel. 24-02.

*

Sprzedam  blachę ocynkowaną, przygoto
w aną do m ontażu. Tel. 18-27.

*

W ideofilm owanie, szyldy, reklam y. Te
lefon 33-65.

*

Uwaga! Bezboleśnie, tanio, solidnie w y
konuję zastrzyki w domu — na życzenie 
k lien ta  o każdej porze dnia! P lac W olno
ści 14/2.

*

Przyjm ę w spólnika lub odstąpię prow a
dzenie baru  gastronom icznego. W iadomość 
w redakcji.

*

P ate ln ia  elektryczna, gastronom iczna FE- 
0,2 60 kg, 4,8 kW, 220 V do sprzedania. Ce
na 3 m in zł. Żłobek n r  2 w  Jaworze.

*

Sprzedam  E lek tron  C-280 D Pal-Secam ,
24 cale. Telefon 20-96.

*

Sprzedam  ciągnik „W ładym irec”, MZ-250 
oraz perkusję  „Polm uz”. W iadomość w 
w ypożyczalni naczyń, ul. S taszica 9.

*

Zam ienię m ieszkanie spółdzielcze M-3 
w Głogowie na podobne w Jaw orze. W ia
domość: S tan isław  Psonak, ul. Św ierczew 
skiego 8/18, Głogów.

*

Sprzedam  garaż blaszak. Cena do uzgod
nienia. W iadomość: Mini B ar „Pod k lo
nem ”, W olbrom ek 41a, tel. 279 Bolków.

*

*

Zam ienią M-5 własnościow-e o pow. 70 
m 2 plus działka ok. 400 m 2 na M-3 w ła
snościowe w Jaw orze. Ul. K w iatow a 43 w 
godz. 16—18.

*
K upią akordeon w  dobrym  stanie. W ia

domość: sklep przy ul. S taszica 6 lub te le
fon 29-23.

*

Sprzedam  spalinow ą kosiarką do tra w 
ników i spalinow ą glebogryzarką oraz 
strugarką  do drew na. Tel. 18-84 (wieczo
rem).

*

P ilnie sprzedam  nową zam rażarką. U li
ca Jasna  4 b /5 .

*

Żaluzje w ielokolorowe. M arkizy ta ra so 
we, sklepowe. Rem onty. Również na raty . 
Tel. 33-52 wieczorem .

K upię obligacje. Telefon 28-27.

*

Sprzedam  F iata  126p lifting, biały, 1988 
rok, 48000 km, pasy bezwładnościowe, nad
kola, radioodtw arzacz, pokrowce. S tan  
bardzo dobry. Tel. 48-15 (po godz. 19).

*

Sprzedam  pasiekę (35 pni, ram ka w iel
kopolska), ul. K olejow a 3 /6 , tel. 31-17.

*

W ydzierżawię obiekt o pow. 45 m 2 na 
działalność p rodukcyjną lub  handlow ą (pła
tne za rok z góry), ew entualn ie wniosę w 
spółkę. O ferty  z ceną w yłącznie pisemne. 
Odpowiem  na każdą. Również sprzedam  
now y dom jednorodzinny 240 m 2 z g a ra 
żem. W iadomość: Teresa W anclik, ulica 
1 M aja . . . .

Gazeta Jaworska — 5

EXPORT — IMPORT
F& L

Jawor, ul. Reja 2, tel. 48-65 
O F E R U J E

ELEKTRONARZĘDZIA 
Zakładów  Elektrom echanicznych 

„CELMA” w Cieszynie
W CENACH: zbytu, hurtow ych 

i detalicznych
DLA MAJSTERKOW ICZÓW  

I PROFESJONALISTÓW  
w ierta rk i, w ie rta rk i udarow e, 

m łotki, szlifierki, polerki, p ilark i, 
sto jak i do w ierta rek , oraz 

nasadki do w ie rta rk i P R C rlO /6
Zapraszam y do w spółpracy 

zaopatrzeniow ców, handlowców, 
k ierow ników  sklepów

PROPONUJEM Y 
korzystne w arunk i płatności

Stosujemy 
najniższe marże!



CZWARTEK — 18 lipca

program  I

8.00 Dzień dobry
9.00 W iadomości
9.10 Teleferie: „ Jan k a” (7, 8) serial pol

sko-niem iecki
10.10 Sto la t
10.20 G iełda pracy — giełda szans
10.40 „Van der V alk” (2) serial ang.
12.25 A ktualności telegazety
17.00 Studio lato
17.15 Teleexpress
17.30 Studio lato
18.00 „Dziedzictwo G uldenburgów ” serial 

niem.
18.25 Studio lato
18.50 Magazyn katolicki
19.15 Dobranocka
19.30 W iadomości
20.05 „Van der V alk” (2) serial ang.
21.50 Goście A ndrzeja Zarębskiego
22.05 Pegaz
22.35 Wiadomości
22.55 Film  m uzyczno-baletowy
23.20 „Dziedzictwo G uldenburgów ” serial 

w w ersji oryginalnej
23.45 BBC

program  II

.7.55 Telewizja śniadaniow a — powitanie
8.00 . CNN
8.10 Język angielski (9)
8.40 „Santa B a rb a ra” serial USA
9.25 Magazyn

10.00 ĆNN
10.15 A m eryka w  moich oczach
16.45 Pow itanie
17.00 M agazyn kupców  i przemysłowców
17.30 „Cudowne la ta ” serial USA
18.00 F akty
18.30 M agazyn 102
19.00 „Pod w spólnym  dachem ” (3) serial 

prod. fran.
19.30 ..W teatrze jednego ak to ra” film  dok.
20.00 Studio sport
21.00 Ekspres reporterów
21.30 Panoram a dnia
21.45 Sport
21.55 P erły  z lam usa: „Naga dżungla” film  

fab. USA (92 min.)
23.35 CNN

PIĄTEK — 19 lipca

program  I

8.00 Dzień dobry
9.00 Wadomości
9.10 Teleferie: M uzyczna krzyżówka
9.40 „Nowe przygody H e-M ana” serial

10.00 Szkoła dla rodziców 
10.25: .„Janosik” (3) serial tp
11.10 A ktualności telegazety
17.00 Studio lato
17.15 Teleexpress
17.30 Studio lato
18.80 „Dziedzictwo G uldenburgów ” serial 

prod. niem ieckiej
18.25 Studio lato
19.00 Od kapitału  do kap itału
19.15 Dobranocka
19.30 W iadomości
20.05 „M iasteczko Tw in P eaks” (12) USA
21.00 Zespół „Zapis” przedstaw ia
21.40 „Śpiewajm y poezje” koncert lau rea 

tów
22.25 Wiadomości
22.45 Siódem ka w  Jedynce 
0.20 „Dziedzictwo G uldenburgów ” (5) 

serial w w ersji oryginalnej 
0.45 BBC

program  II

7.55 Telew izja śniadaniow a — pow itanie
8.00 CNN
8.10 Język angielski (10)
8.40 „W lab iryncie” serial tp
9.30 M agazyn

10.00 CNN
10.15 A m eryka w moich oczach
16.45 Pow itanie
17.00 „Opowieści o mieście” (3) reportaż
17.30 „Cudowne la ta ” (17) serial USA
18.00 F akty
18.30 Telew izja W rocław
21.30 Panoram a dnia
21.45 Sport,
21.55 „Nie zawsze m usi być kaw ior” (2) 

serial niem.
22.50 P rogram  rozrywkow y
23.50 CNN

6 — Gazeta Jaworska

Program telewizyjny
SOBOTA — 20 lipca

program  I

7.00 W sobotę rano
7.45 Tydzień na działce
8,15 P iłkarska kad ra  czeka
8.35 Ziarno
9.00 W iadomości
9.10 Teleferie — W alt D isney przedsta

w ia
10.25 Na zdrowie — program  rekreacyjny
10.45 W ojskowy program  dokum entalny
11.10 W ędrów ki dalekie i bliskie
11.50 Z Polski rodem
12.25 W ielki sport: koszykówka zawodowa* 

m otocyklowe grand prix  i wyścigi 
samochodowe

13.50 Siódem ka w  Jedynce
14.45 „Niemcy bez m uru 1990” (3, ost.)
15.45 Telefoniada — te letu rn ie j
16.45 R okendroler
17.15 Teleexpress
17.35 Loża — m agazyn tea tra ln y
18.00 F inał m istrzostw  św iata p a r  na żu

żlu — Poznań ’91
18.55 Z kam erą wśród zw ierząt
19.15 D obranocka
19.30 W iadomości
20.05 „Do Teksasu” (1) film  USA
21.25 Sportow a sobota
21.40 „Satchm o” film  dokum entalny
23.05 W iadomości
23.30 „Siewca śm ierci” film  USA (90 min,)

program  U

7.55 Przegląd tygodnia dla niesłyszących
8.30 „M iliarderka” (3, ost.) dla niesłysz.
9,50 P rogram  dnia

10.00 CNN
10.10 Ju tro  poniedziałek
10.30 W rocławski koncert życzeń
11.00 W ybrańcy M elpomeny
11.30 W spólnota w kulturze
12.00 Od m ikstu ry  do pigułki
12.30 Express dim anche
12.45 Gość Dwójki
13.00 PKF
13.10 100 py tań  do...
13.50 H enryk Debich proponuje
14.10 „Przyłbice i k a p tu ry ” (4) seria l tp
15.10 Jerzy  W aldorf „Połowy na rzece 

w spom nień” (8)
16.00 Podróże w czasie i przestrzeni
16.55 P rogram  dnia
17.00 Studio sport
17.30 Bliżej św iata
18.30 P rogram  W ojciecha M łynarskiego
19.00 W ydarzenie tygodnia
19.30 G aleria Dwójki
20.00 K oncert gwiazd XXX Festiw alu  Mo

niuszkowskiego w  Kudowie Zdroju
21.00 Recital Jo lan ty  A rnal
21.30 P anoram a dnia
21.45 „Eden utracony” (1) serial ang.
22.35 „M ieliśmy w tedy po 16 la t”
23.35 CNN

PONIEDZIAŁEK — 22 lipca

11.25 A ktualności telegazety
17.00 Studio lato
17.15 Teleexpress
17.30 Studio lato
18.00 „Dziedzictwo G uldenburgów ” (7) 

serial niem .
18.25 Studio lato
18.55 W Sejm ie i Senacie
19.15 Dobranocka
19.30 W iadomości
20.05 „Pow roty” film  prod. polskiej
21.05 Zespół „Zapis” przedstaw ia
21.35 Umieć żyć
21.50 Telem uzak
22.30 W iadomości
22.50 „Dziedzictwo G uldenburgów ” (7) 

serial w w ersji aryginalnej

program  II

7.55 Telew izja śniadaniow a — pow itanie
8.00 CNN
8.10 Język angielski (11)
8.40 „S anta B a rb a ra” serial USA
9.25 M agazyn

10.00 CNN
10.15 A m eryka w  moich oczach
16.45 Pow itanie
17.00 A rchiw um  N eptuna
17.30 „Cudowne la ta ” serial USA
18.00 F ak ty
18.30 M odlitwa wieczorna
18.50 „Seans film owy
19.30 „W teatrze jednego ak to ra” film  dok.
20.00 Siódem ka w  Dwójce
21.00 W ywiady Ireny Dziedzic
21.20 Magazyn przechodnia
21.30 Panoram a dnia
21.45 Sport
21.55 „Sherlock Holmes”

ŚRODA 24 lipca

program  II

7.25 P rogram  dokum entalny
7.55 Telewizja śniadaniow a — powitanie
8.00 CNN
8.10 „K apitan P lane ta  i planetardanie”
8.35 M agazyn
9.15 „M ądrej głowie” M ann i M aterna
9.45 M agazyn

10.00 CNN
10.15 M agazyn
10.40 „Sekretny dziennik A driana Mole’a 

la t 13 i 3 /4 ” (7) serial ang.
11.05 Tacy sam i —- p r .w jęz. m igowym
11.25 „Czapka dla sk ina” reportaż
12.25 Dookoła św iata — Aborygeni
12.55 „K arnaw ał” Schum anna
13.25 Zw ierzęta św iata
13.55 Video-juniior
14.25 Ze wszystkich stron — reportaż
14.55 P rogram  dnia
15.00 „Zezem” serial tp
15.30 „Santa B arbara” serial USA
17.00 Studio tajem nic
17.30 W zrockowa lista  przebojów
18.00 F ak ty
18.30 K abare t De-Ka-De
19.00 Rzeczywistość M. Abakanowicz
19.30 G aleria 38 milionów
20.00 F inał m istrzostw  św iata p a r n a  żu

żlu — Poznań ’91
21.00 H ale i Pace
21.30 Panoram a dnia
21.45 Bez znieczulenia
22.00 Słowo na niedzielę
22.05 F ilm  fabu larny
23.20 CNN

NIEDZIELA — 21 lipca

program  I

7.00 W itam y o siódmej
7.30 K raj za m iastem
7.00 Po gospodarsku
8.10 Od niedzieli do niedzieli
8.55 P rogram  dnia
9.00 Teleferie: „D arby 0 ’Gill i k rasno lud

k i” film  USA
10.30 „Przygody roślin” (6)
11.00 N otow ania
11.25 „K ukliński” program  dokum ent.
11.50 Telew izyjny koncert życzeń
12.25 Cirkom  Regional prezentuje
12.50 M agazyn Morze
13.10 W orld Net na antenie Jedynki
14.10 A lfabet kom ediantów
14.50 „Śpiewam y poezje”
15.20 I co dalej — te letu rn ie j
15.45 Telew izjer
16.05 A rchiwum  tea tru  telew izji: „W ar

szawa da się lubić” widowisko muz.
16.45 Film  dokum entalny
17.15 Teleexpress
17.35 Sm ak życia
18.15 Wokół w ielkiej sceny
19.00 W ieczorynka
19.30 W iadomości
20.05 „M iliarderka” (3, ost.) film  fran.
21.30 7 dni — św iat
22.00 Sportow a niedziela
22.20 W iadomości
22.40 Rewizja nadzw yczajna

program  I

16.55 Aktualnośoi telegazety
17.00 Studio lato
17.15 Teleexpress
17.30 Studio lato
18.00 „Dziedzictwo G uldenburgów ” (6) 

serial niem.
18.25 Studio lato
19.15 Dobranocka
19.30 Wiadomości
20.05 T ea tr telew izji — spektakl na bis 

„F irm a” M ariana H em ara
21.25 „Szopka w grajdo le” wid. rozrywk.
22.35 W iadomości
22.55 Reportaż
23.20 „Dziedzictwo G uldenburgów ” (6) 

w  w ersji oryginalnej

program  II

16.45 Pow itanie
17.00 Opole ’91 — Debiuty
17.30 „Cudowne la ta ” serial USA
18.00 F akty
18.30 Przegląd kronik  filmowych
19.00 Ojczyzna — polszczyzna
19.15 Za kierow nicą
19.25 Zapraszam y do Dwójki
19.35 Śpiew a M aciej W itkiewicz
20.00 Pół godziny nowoczesności
20.30 Bez emocji
21.20 M araton trzeźwości
21.30 Panoram a dnia
21.45 S port
21.55 „Jarosław  M ądry” cz. 2 film u radź.
23.10 Rozmowy o cierpieniu

WTOREK — 23 lipca

program  I

8.00 Dzień dobry
9.00 W iadomości
9.10 Teleferie
9.35 „Przygody m isia R uxpina” serial

10.00 To się może przydać
10.25 „M atyas S andor” (4) serial w ęg.-fran.

program  I

8.00 Dzień dobry
9.00 W iadomości
9.10 Teleferie: Teleturniej
9.35 „S afari” serial czechosł.

10.00 P rzyjem ne z pożytecznym
10.25 „D ynastia” serial USA
11.15 A ktualności telegazety
17.00 Studio lato
17.15 Teleexpress
17.30 Studio lato
18.00 „Dziedzictwo G uldenburgów ” (8) 

serial niem.
18.25 Studio lato
19.15 Dobranocka
19.30 W iadomości
20.05 „D ynastia” serial USA
20.55 K abare t S tarszych Panów
22.00 Studio sport — Super P u ch ar w 

piłce nożnej: Zagłębie Lubin — 
KGS Katowice

22.50 W iadomości
23.10 A rt — magazyn
23.30 „Dziedzictwo G uldenburgów ” (8) 

w  w ersji oryginalnej

program  II

7.55 Telew izja śniadaniow a — pow itanie
8.00 CNN
8.10 Język angielski (12)
8.40 „W lab iryncie” serial tp
9.40 M agazyn

10.00 CNN
10.15 A m eryka w moich oczach
16.45 Pow itanie
17.00 M agazyn ekologiczny
17.30 „Cudowne la ta” serial USA
18.00 F akty
18.30 „M.A.S.H.” serial USA
19.00 K adr — te le tu rn ie j film ow y
19.30 K oncert m uzyki daw nej
20.00 Cały św iat gra komedie
20.40 Moje książki
21.00 C am erata 2 przedstaw ia
21.30 P anoram a dnia
21.45 Przegląd sejm owy
22.00 „Dziewczyna z M azur” (4) serial tp
22.55 Sport
23.05 Telew izja nocą
23.50 CNN

PUNKT HANDLOWY

mmmm
przy Zakładach G raficznych — Jaw or, pl. Seniora 4

czynny w godz. od 8 do 18, w soboty od 10 do 14 
O F E R U J E :
•  O D Z IE Ż  I  O B U W IE  Z IM P O R T U

A  k u r t k i  d z i e c i ę c e
•  O D Z IE Ż  S K Ó R Z A N Ą

•  O B U W IE  D Z IE C IĘ C E  I  M Ł O D Z IE Ż O W E  
•  A R T Y K U Ł Y  P A P IE R N IC Z E

A  p a p i e r o s y
A  D R U K I A K C Y D E N S O W E : r a c h u n k i  I p a ra g o n y  

WYPOŻYCZALNIA KASET VIDEO 
5000 zł za dobę — 6000 zł za weekend



Słowo dla każdego
Polska jest k ra jem  chrześcijańskim ! My 

chrześcijanie...! — Takie hasła słyszym y w 
radiu , czy telew izji. A człowiekowi, zw ła
szcza duchow nem u, aż się serce k raje , gdy 
słyszy te słowa. Rzeczywistość, k tó ra  nas 
otacza, jest n ie jednokro tn ie zaprzeczeniem  
chrześcijańskiej etyki. Alkoholizm, nark o 
m ania, nikotynizm , rozwiązłość seksualna, 
oto stan  polskiego chrześcijaństw a...

Człowiek dzisiaj nieom al rodzi się chrze
ścijaninem . G dy przychodzi na św iat, za
noszą go do chrztu i w  ten  sposób sta je  się 
członkiem rodziny chrześcijańskiej, a w ięc 
chrześcijaninem . Są to tylko kandydaci na 
chrześcijan, którzy  mogą być praw dziw y
m i chrześcijanam i, jeżeli się ich na takich 
wychowa. Chrzest bowiem stanow i począ
tek, k tó ry  m usi mieć ciąg dalszy: w ycho
w anie do prawdziwego, a więc św iadom e
go chrześcijaństw a. Rodzice chrzestni sk ła
dają  przy chrzcie przyrzeczenie, że będą 
się sta ra li razem  z rodzicam i dbać o to, aby 
chrześniak był w ychow any w w ierze chrze
ścijańskiej. Tym czasem  ilu rodziców speł
n ia to przyrzeczenie? Sam i wiecie drodzy 
Czytelnicy. W w yniku tego stanu  rzeczy 
jest w ielu chrześcijan, k tórzy ridmi nie są 
wcale. Mnożą się członkowie rodziny chrze
ścijańskiej, k tórzy już w młodości tracą  
łączność z Kościołem. T ra fia ją  na nabożeń
stwo tylko przypadkowo, ale f ig u ru ją  jako 
chrześcijanie. Tak pow staje chrześcijań
stwo pozorne i nieświadom e.

Zatem !? W Polsce jest dużo kandydatów  
na chrześcijan, k tórzy  mogą być p raw dzi
wym i chrześcijanam i, jeżeli się ich na ta 
kich wychowa. Ks. ROMAN KLUŻ

0 | * ! © ś » & e H i i a 4 S

p«a«paf iifiul sic*
PARAFIA Sw. MARCINA

Msze św. w niedzielę: 7.00, 8.30, 9.45 (dla 
młodzieży), 11.00 (dla dzieci), 12.15 (suma),
14.30 (dla przedszkolaków), 18.00 (msza 
wieczorna). W dni powszednie: 6.30, 7.00, 
18.00.

Zapowiedzi przedślubne

SŁAW OM IR ADAMSKI z Jaw ora
i KATARZYNA BIAŁAS z Jaw ora

MIROSŁAW PASTERNAK z M ściwojowa 
i JOLANTA RZESZOW SKA z Jaw ora

JANUSZ RĘBISZ z Jaw ora
i DOROTA ORDA z Jaw ora

BENEDYKT SYNAK z Jaw ora
i MARIA ZAREMBA z Jaw ora

RYSZARD ZIÓŁKOW SKI z Jaw ora
i ZUZANNA SABASZEK ze Świdnicy

JA N  DUSZEŃKO z Paszowic
i ANNA WOLAŃSKA z Jaw ora

PARAFIA M IŁOSIERDZIA BOŻEGO 
NA PRZYRZECZU

Msze św. codzinnie o godz. 19.
K ancelaria para fia lna  czynna we w to

rek, środę i sobotę o godz. 17 i w  czw ar
tek  o godz. 20.

EW ANGELICKI KOSCIOŁ POKOJU

Nabożeństwa w niedziele o godz. 8.30. 
Z w yjątk iem  trzeciej niedzieli m iesiąca.

DZIECI URODZONE W JAWORZE
— MATEUSZ SŁAW OM IR 

CHODOROWSKI
ur. 27 06 91, s. S ław om ira i M arii

— ŁUKASZ ADAM BAŁDYS
ur. 2 07 91, s. A dam a i G rażyny

— KRYSTIAN JANUSZ CHLEBNICKI 
ur. 1 07 91, s. Janusza i H anny

— MATEUSZ JÓ ZEF ŁABĘDZKI 
ur. 1 07 91, s. M ariana i H aliny

— KATARZYNA TERESA KOŁKOW SKA 
ur. 3 07 91, c. Ja n a  d Jo lan ty

— ŁUKASZ ANDRZEJ ULJASZ
ur. 30 06 91, s. A ndrzeja i B arbary

— M ICHAŁ PAW EŁ KRUK
ur. 2 07 91, s. Bogdana i Urszuli

— EM IL KAZIM IERZ M AZURKIEW ICZ 
ur. 18 06 91, s. K rzysztofa i M arii

— JUSTYNA JASZKOW SKA
ur. 28 06 91, c. Rom ana i A gaty

WYPOŻYCZALNIA KASP V!' LC

k*J|.. .
(wejście od ul. Zam kowej)

— N ajbliżsi krew ni — reż. J. Irving, wyk. 
P. Swayze — 109 min., sens.

— Siódm y znak — reż. C. Schultz, wyk. 
D. M oore — 93 min., horror.

— Pożegnanie z A fryką — reż. S. Pollack, 
wyk, R. Redford, M. S treep  — 155 min., 
przygodowy.

— A dm irał Y am am oto — reż. S. M aruya- 
m a, wyk. T. M ifune — 131 min., w ojen
ny.

— S iła M agnum  — reż. T. Post, wyk. C. 
Eastw ood — 115 min., senesacyjny.

— P tasiek  — reż. A. P arker, wyk. M. Mo- 
dine — 115 min., d ram at sensac.

— Interkosm os — reż. S. Spielberg, wyk. 
D. Q uaid — 116 min., fan tastyka.

— Inne 48 godzin — reż. W. Hill, wyk. E. 
M urphy, N. Nolte — 102 min., kom edia 
sens.

— Telefon — reż. D. Siegel, wyk. Ch. B ron- 
son — 102 min., sens.

— G rem linsy, C ritters 2 — fant. ho rro r.
— Stalow a pięść — reż. D. S arafian , wyk.

C. V. Damm e — 90 min., sens.
— S am otny w ilk Mc Quade — reż. S. C ar- 

ver, wyk. Ch. N orris, D. C arrad ine, B. 
C arre ra  — 103 min., sens.-przyg.

— Sam otny w ilk — reż. J. C allar, wyk.
D. B row n — 97 min., horror.

Zapraszam y codziennie w  godz. 12—19, 
niedziela — 13—17.

F ilm y w yłącznie licencjonow ane. W ypo
życzam y także m agnetow idy.

Serdecznie zapraszam y!

U/iaie ąminna niaóia...

Gazeta Jaworska — 7

*
Pisaliśm y swego czasu o niszczejącym  

budynku po K lubie Rolnika w Rogoźnicy. 
Dziś już część tego budynku została zaa
daptow ana na punk t gastronom iczny ,Riki- 
-T ik i-T ak”, do którego w łaściciel serdecz
nie zaprasza.

*
W ielkie sprzątan ie w  Targoszynie. W ła

ściciele obejść gruntow nie porządkują cho
dniki i część jezdni oraz u suw ają chw asty 
przy płotach. Czyżby m ieszkańcy oczekiwa
li n a  kogoś „z gospodarską w izy tą”.

*
Po raz pierw szy nie było ruchu  w  re 

s tau racji „Pod K asztanam i” w Udaninie. 
Upał na zew nątrz niesam owity, piw a nie 
brakuje , a sm akoszy piw a gdzieś wywiało. 
Pow iedziała nam  bufetow a.

Czyżby p. J. Rewiński, szef Polskiej P artii 
P rzyjació ł Piwa, zagościł gdzieś pod U da
n inem  i z m iejscowym i om awiał kam panię 
wyborczą?

*
W Pichorow icach skarżyli się nam  ro ln i

cy, że n ik t nie chce od nich kupow ać żyw
ca i zboża. Ich zdaniem  8—8,5 tys. za k ilo 
gram  w ieprzow iny to cena przystępna, po
dobnie ze zbożem. Sprzedam y pszenicę już 
po 65—70 tys. za kw intal, a żyto po 45 tys. 
tylko niech to ktoś kupi.

Podobnie było w  Pielaszkowicach. Tam  
dodano, że w ybran i przez nich do w ładz 
nie bardzo m artw ią  się o to, swoje zbiory 
po trafią  jakoś „upchnąć”. — A m y jeste
śm y zdani na siebie... — mówiono. — Po 
dwa, trzy  tygodnie szukam y nabyw cy.

*
— W Jarosław iu  każdy skończył z nało

giem, stosując się do rek lam y n a  czołowej 
ścianie m iejscow ej kaw iarenki — pow ie
działy nam  trzy  miłe panie. Tylko 8-m ie- 
sięczna KASIA CURYŁO jakoś dziwnie się 
uśmiechała...

*
Zm ieniliśm y trasę, k tórą rozwozimy ga

zetę. P rzejeżdżając przez Różaną do Dro- 
gomiłowic, czuliśm y się jak  na w zburzo
nym  oceanie. Nie radzim y żadnem u k iero 
wcy koszystać z te j drogi! W ym aga ona 
natychm iastow ej napraw y.

*
W szystkich Czytelników  uprzejm ie in for

m ujem y, że w  najbliższych tygodniach we 
wszystkich w siach odbędą się kontrole czy
stości posesji. W szczególności będzie sp raw 
dzane: wykoszenie row ów  i poboczy przy
legających do posesji, usunięcie błota i 
śmieci z jezdni wzdłuż kraw ężnika (przy 
chodniku).

*
Chcieliśm y podpowiedzieć panom  preze

som GS „SCh” w  Męcince, że na ich te re 
nie przydałoby się odnowić lub wym ienić 
na nowe szyldy sklepowe. Szczególnie w 
sklepach w PomoCnem i Chełmcu.

W G ranow icach w ysłuchaliśm y skarg 
rolników  na Gminę. Szczególnie n a  w pro
w adzone podatki od nieruchom ości. — W 
mieście wszelkie rem onty  w ykonują służby 
kom unalne, a m y m usim y robić wszystko 
sam i i jeszcze płacić ten  podatek. Drogę 
nam  robią od ponad dwóch la t i końca nie 
wiidać. Pracow nicy firm y, k tó ra  to w ykonu
je, robią po dwie lub trzy  godziny dziennie. 
Czy n ik t tego nie w idzi? W ójt, k tó ry  przed 
w yboram i po trafił do nas dotrzeć i dwa 
razy w  tygodniu, nie był tu  już od ponad 
pół roku, z radnym i nie można się doga
dać. Jak b y  zapom nieli, z czyjej to woli zo
sta li radnym i — powiedzieli nam  G rano- 
wiczanie.

*
Uwaga! N iszczejący domek jednorodzin

ny, wolno stojący w  Bielanach, jest do 
zagospodarow ania. Z ainteresow anych odsy
łam y do w łaściciela, Rolniczej Spółdzielni 
P rodukcyjnej w  Bielanach. P rosim y się 
śpieszyć, bowiem  dew astacja te j budow li 
postępuje tak  szybko, że pozostało tam  już 
tylko k ilka szyb do wybicia.

*
Obok kościoła parafialnego w  Męcince 

pow stał now y obiekt sakralny. Zagadnięte 
dw ie starsze panie oznajm iły, że jest to 
w ielką zasługą m iejscowego proboszcza ks. 
TADEUSZA WNĘKA oraz jego ofiarnych 
parafian .

*
W ójt z Paszowic pochw alił ostatnio na 

łam ach „K onkretów ’’ najsm aczniejsze p ie
rogi w barze „K askada” w  M yśliborzu!

Byliśmy, sm akow ało nam  wszystko. Ta
kiego bogatego w yboru gatunków  piw a d a
w no nie widzieliśmy.

SPOŁECZNY KOM ITET 
BUDOWY WODOCIĄGU 

w JU GOW EJ 
oraz ZARZĄD GMINY 

w DOBROMIERZU

OGŁASZAJĄ KONKURS OFERT
NA BUDOWĘ WODOCIĄGU 
w Jugow ej o długości 6400 m.

OFERTY pow inny zaw ierać:
— wysokość staw ki roboczo-godz.
— przybliżony te rm in  w ykonania.

O ferty  w  zalakow anych kopertach  
należy składać w Urzędzie G m iny 

w  D obrom ierzu w  term in ie do 
30 lipca 1991 r.

58-377 Dobrom ierz, pi. W olności 24 
woj. wałbrzyskie.

O kom isyjnym  otw arciu  ofert 
zainteresow ani zostaną zaw iadom ieni 

pisem nie

poleca JEf&
UL. LEGNICKA 12

—- S piderm an (Człowiek p a jąk  — USA, 
sens., s-f, w yst. N ikołas Hamm ond.

— R ajn  M an — USA, d ram a t obyczajowy, 
wyst. D ustin H offm an.

— A.N.Z.I.O. — USA, w ojenny (II w ojna 
światowa), w yst. R obert M itchum.

—• C riters II — USA, s-f, przygodowy, w y
stępuje Scott Grimes.

— Szachownica — USA, sport.-obyczajow y 
(form uła 1), wyst. W illiam  Campell.
— B atm an — USA, s-f, sens., wyst. M i- 

chael Keaton.
— O dm ienne stany świadom ości — USA, 

horror, s-f, w yst. W illiam  H urt.
— Po pierw szym  brzasku — USA, sens.

Zapraszam y w ideofanów  na nowe i cie
kaw e film y. Ceny kaset już od 4 do 6 tys. 
złotych za supernow ość. Dla stałych k lien 
tów  ciekawe bonifikaty  i kasety  gratis. 
K u ltu ra ln a  i bardzo rzeczowa obsługa i do
radztw o!

W szystkich klientów , którzy  zostawili 
swoje kasety  w  banku  kaset, prosim y o 
jeszcze k ilka dni cierpliwości!

W ypożyczamy także m agnetow idy z do
staw ą do domu!

Z apraszam y codziennie od 14.00 do 18.30, 
w  soboty od 12 do 18.

imraiisa
T  POLECA m

UL. GRUNWALDZKA 25 

DLA DZIECI I MŁODZIEŻY

— Szaleństw a panny  Ewy — K. M akuszyń
ski.

— Chłopcy z p lacu broni — I. Zarzycka.
— C órka W ichru — I. Zarzycka.
— K ronika w ypadków  m iłosnych — T. 

Konwicki.

DLA DOROSŁYCH

— G rom  — D ean R. Koontz.
— K ontak t — K arl Sagan S-F.
— G dy miłość do jrzeje — W. P atu ra .
— K sin — K onrad T. Lew andow ski — 

horror.

PONADTO

— Słow nik sym boli — K opaliń sk i
— M ały słow nik języka polskiego.
— Słow nik popraw nej polszczyzny.
— Słow nik w yrazów  obcych i zw rotów  ob

cojęzycznych.

P oskutkow ała nasza k ry ty k a  zaniedbań 
w  Zim niku. W idać, że wzięto się tam  do 
roboty. Zniknęła w aląca się ru ina, studzien
ki zabezpieczono pokryw am i, mówi się o 
rozw iązaniu problem ów  z dostaw ą wody. 
Cieszy nas to bardzo, bow iem  z m iejsco
wością tą  wiążem y pew ne nadzieje. Wieś 
położona u stóp Wzgórz Strzegom skich, 
znana była już w XV w. Przez dłuższy czas 
była fo lw arkiem  pobliskiego Niedaszowa. 
W bezporśednim  jej sąsiedztw ie znajdu ją 
się nieczynne już w yrobiska g ran itu  zala
ne wodą, z k tórych  korzysta w ielu jaw o- 
rzan  ze względu na bardzo czystą wodę. 
P rzy okazji przestrzegam y tych, k tórzy je 
szcze słabo pływ ają, bowiem  kąpielisko to 
nie jest strzeżone! Być może znajdzie się 
ktoś, kto tu  zainw estuje? P ragniem y rów 
nież zainteresow ać kogoś budynkiem , w  
k tórym  znajdow ała się kiedyś św ietlica 
w iejska, a k tó ry  obecnie stoi pusty  i n i
szczeje. Budynek, jak  w idać na tabliczce, 
jest w łasnością Gminy, k tó ra  — naszym  
zdaniem  — chętnie w ystaw i go na sprze
daż.

P rzedstaw iona na zdjęciu dzwonnica z 
1869 r. stoi w  środku Zim nika. Niegdyś s łu 
żyła do zw oływ ania do pracy  robotników  
kam ieniołom ów. W ym aga rem ontu. S k ra 
dziony z niiej dzwon już się odnalazł i jest 
przechow yw any u sołtysa.



P lo tk i ,  p lo te c z k i...
Znany działacz społeczny J.P . ostatnim i 

czasy zm ienił profesję. Prow adzi teraz 
sklep z częściami zam iennym i do Fiatów, 
Polonezów, Żuków  oraz pochodnych.
— Polityka, jak  na razie, m nie nie in te re
suje — pow iedział. Wolę handlować niż 
politykow ać, podkreślił.

Na hand lu  wszyscy do tej pory dobrze 
wychodzili i nadal wychodzą, natom iast 
na polityce — dorobili się ty lko  nieliczni...

*

K ilku Czytelników zaw iadom iło nas, że 
w yb iera ją  się na tu rn ie j p iłka rsk i o pu
char D yrektora K opalń G ran itu  w  Boro- 
wie. Jak  nam  oznajm ili, chcą sprawdzić, 
czy pan M.L. również na boisku jest tak  
złośliwy, jak  w  sw ojej gazecie...

*

P an i STANISŁAW A Z. nie ty lko  prze
m aw ia do kw iatów , aby rosły i zakw itały, 
ale 14 la t tem u „odpowiednio” przem ów i
ła  do swego syna, i ten  postara ł się o 
piękną w nuczkę M agdalenkę. Babcia się 
cieszy, bo w nusia jest „am azonką” we 
W rocław iu i bardzo uw ielbia konie.

*

Pew ien działkowiec powiedział, że jego 
sąsiad z działki postanow ił w ybudow ać u 
sebie w  ogródku basen n a  dwie osoby, 
i następnie pokryć go dachem . W ten  spo
sób będzie m iał na swój użytek  k ry ty  
m ini-basenik . — Skoro m iasta  nie stać na 
w ybudow anie basenu z praw dziw ego zda
rzenia, niech będzie w  Jaw orze jakaś n a 
m iastka tego niezbędnego obiektu.

*

Niedawno odkryliśm y niezw ykły talent. 
Je s t n im  sym patyczny jaw orzanin  p. Jan  
M., k tó ry  nie tylko zna bardzo dużo pieśni 
i piosenek, ale po trafi od ręk i ułożyć sło
w a i melodie piosenek na każdą okolicz
ność.

M amy nadzieję, że zain teresow ani m uzy
cy i w ykonaw cy skorzystają z tekstów  p. 
Ja n a  (adres w  redakcji).

Nasza
giełda pracy

śjć Z atrudnię pracow nika w  charak terze 
sprzedawcy. W iadomość w  redakcji.

Kochanej Siostrze 

ELŻBIECIE SOKURENKO

w okrągłą rocznicę urodzin

serdeczne życzenia 

w szelkiej pom yślności sk ładają

BRACIA z SIOSTRĄ

BIURO PODRÓŻY 
FIRMY

F & L — Eksport-Import
JAW OR, UL. REJA  2, TEL. 48-65

OFERUJE
#  atrakcy jne wycieczki zagraniczne 

oraz wczasy (ZSRR, T urcja, Wło
chy, G recja, Hiszpania...) po kon
kurencyjnych cenach

#  m iędzynarodow e ubezpieczenia 
kom unikacyjne („Zielona k a r ta ”) 
i osobowe

G azeta Jaw orska — tygodnik 
Redaguje zespół

W ydawca: Jaw orsk i Ośrodek K ultu ry  
Red. naczelny: Ryszard Trześniowski 

Red. techniczny: Leszek Prończuk 
Adres redakcji: R ynek 4, tel. 31-48 
Biuro Ogłoszeń czynne codziennie 

od 9 do 16 (oprócz niedziel i świąt)
W rocławskie Zakłady Graficzne 

Zakład w  Jaw orze, pl. Seniora 4
M ateriałów  nie zamówionych nie zw ra
camy. Zastrzegam y sobie praw o sk raca

n ia  tekstów  oraz zm ian tytułów .
Za treść ogłoszeń

________ redakcja  nie odpowiada________

Kultura, rozrywka, reklama
Jaw orsk i Ośrodek K u ltu ry  organizuje w 

okresie w akacji dla dzieci i młodzieży po
zostających w lecie w mieście nieodpłatne 
zajęcia plastyczne, k tóre odbyw ają się w 
każdy w torek i p iątek  w godz. 11—18 w  sa 
li k lubow ej JO K  — I p. Zajęcia prowadzi 
p. GENOWEFA PULST, k tó ra  oprócz szy
cia zabaw ek m iękkich zam ierza w prow a
dzić naukę m alow ania artystycznego, le
pienia z gliny i p lasteliny  oraz artystyczne
go w iązania sznurka (m akram a). Jeżeli 
chcesz pożytecznie w ykorzystać nadm iar 
wolnego czasu przyjdź do nas — zaprasza
my!

TEATR „Do-Do” MA WŁASNE M IEJSCE
W ydawać by się mogło, że am atorsk i te 

a tr  działający w  Jaw orsk im  O środku K ul
tu ry  spoczął na lau rach  po jednej, zrodzo
nej w  w ielkich bólach inscenizacji sztuki 
„Clowni”. Tak jednak  się nie stało. Dzia
ła jący  dotychczas bez w łasnej sceny te a tr  
„Do-Do” otrzym ał w spaniałe pomieszcze
nie, znajdujące się w  Zam ku Piastowskim ! 
Obecnie trw a ją  prace adaptacyjne.

Należy dodać, iż będzie to  w  przyszłości 
sala służąca do prezentacji różnych k u ltu ra l
nych w ydarzeń. M arzeniem  jest, aby stw o
rzyć w  naszym  m ieście coś na ksz tałt iw  
atm osferze „T eatru  STU”.

Zam ierzenia są to  olbrzym ie i m am  głę
boką nadzieję, że choć w  m inim alnym  sto
pniu  spełnią się.

Nie chcielibyśm y ograniczać się ty lko  do 
tea tru , chcem y pomagać m łodym  p lasty
kom, fotografikom , m uzykom  — poprzez 
organizacje w ystaw  i występów. Także 
tym  w szystkim , k tórzy  coś tw orzą i jest 
to na ty le dobre, aby pokazać się szerszej 
publiczności, a co najm niej publiczności 
jaw orskiej.

K olejną sztuką, jaką te a tr  „Do-Do” 
chciałby w ystawić są „Szczęśliwe W yda
rzen ia” S ław om ira M rożka. M amy nadzie
ję, że będzie to  jeszcze w iększa niespo

dzianka, niż „Clowni”. Są p lany co do w y
staw ienia monologu, ale co to  będzie, to 
jeszcze tajem nica.

K orzystając z okazji: W zw iązku z p ra 
cą nad sztuką, reżyser poszukuje dwóch 
chłopców w  w ieku od 14 do 20 lat. K on
ta k t w  sekre tariacie  JOK.

Nochal

*

Ja k  nam  donosi zaprzyjaźniony z red a k 
cją p. ANDRZEJ Z., był on uczestnikiem  
niezwykłego dancingu w Dzierzkowie. Do 
tańca przygryw ał św ietny zespół „A m etyst” 
ze Strzegom ia, k tóry  znakom icie baw ił u- 
czestników  zabawy. Pomimo, że już św ita
ło n ik t z tancerzy nie chciał w racać do do
mu, bo jak  oznajm ili balowicze daw no nie 
było takiego ubawu.

O rganizatorzy lokalu „G órnika” zaprasza
ją  w  każdą sobotę, by sam em u się przeko
nać! M am y nadzieję, że jalworzanie nie o- 
m ieszkają tam  również zawitać.

ROZMOWY O KSIĄŻKACH

N iektórzy naw et na przełaj w olą doko
ła; Z sy tuacji bez w yjścia n iekiedy można 
jedynie uciec; P isarz nie pow inien bać się 
zbyt silnych, wrogich krytyków , lecz zbyt 
słabych, w łasnych utw orów ; Większe zło 
zawsze chowa się za m niejszym ; Aforyzm y 
są z k ra iny  myśli, fraszki z okolic kpiny; 
Człowieka można unicestw ić każdym  n a 
rzędziem, jego myśl — tylko bezm yślno
ścią.

Jeśli kogoś zainteresow ały powyższe afo
ryzmy, niech sięgnie po książkę W ładysła
w a Grzeszczyka — znanego łódzkiego sa ty 
ryka.

W ładysław  Grzeszczyk — „N iuanse i za
d ry ”. W ydawnictwo Łódzkie, Łódź 1988.

Adam  W ożyński

Kalejdoskop sportow y
{redaguje WIESŁAW MAJDA)

W num erze 27 naszej gazety zapropono
w aliśm y rozegranie meczu reprezentacji 
LZS z I zespołem „Kuźni”. Mecz ten, po 
w stępnym  ustaleniu, odbyłby się w  n ie
dzielę, 4 sierpnia, na stadionie „K uźni”. 
C ałkow ity dochód z tej im prezy organiza
torzy przeznaczyliby na Dom M ałych 
Dzieci w  Jaw orze.

Z tego względu, że mecz praw dopodob
nie odbędzie się już w  sierpniu, prosim y 
k luby LZS o ustalenie 20-osobowej kadry  
rep rezen tacji i dostarczenie do redakcji 
lub do B iura Obsługi Im prez Sportow ych 
LZS, do pani BOGUSŁAWY BŁOŃSKIEJ. 

*
Czy wychow anek „Kuźni” PIOTR PRZE

RYWACZ powróci z „M iedzi” do drużyny 
jaw orskiej, dowiem y się za dwa tygodnie 
po powrocie M iedzianki z obozu w  Czer
w ińsku, gdzie tren e r FIUTOW SKI usta li 
ostateczną kadrę  zespołu. Póki co P rzery 
wacz pojechał na obóz.

*
Jak  już inform owaliśm y, kończą się roz

mowy na tem at połączenia dwóch klubów  
w  siatków ce „V ictorii” i „T ransportow ca” 
Jaw or. Gdy do te j fuzji dojdzie, tren ing i 
drużyny żeńskiej i m ęskiej rozpoczną się 
13 sierpnia — poinform ow ał nas p. LE
SZEK CHRZANOWSKI, tren e r  siatkarek .

Dwa dni później, tj. 16 sierpnia, w spól
nie z akrobatam i, 15 s ia tkarek  z k lubu i 
30 ze szkolnych klas sportow ych wyjedzie 
na 2-tygodniowy obóz do Czechosłowacji. 
Życzymy sia tkarkom  udanego obozu i 
sukcesów w  nowych rozgryw kach, które 
rozpoczną się 28 w rześnia.

*
— Jeśli się znajdę w  zespole, to  posta

ram  się nie zawieźć kibiców „Kuźni” w

now ym  sezonie — powiedział JAROSŁAW  
SITKO, k tóry  1 lipca powrócił do m acie
rzystego klubu. T renerzy nie ukryw ają , że 
bardzo liczą na tak  doświadczonego n ap a
stnika, a sym patycy drużyny również. Ży
czymy panu  Ja rkow i w orka strzelonych 
bram ek.

*
Pod wodzą tren e ra  m gra LESZKA DU- 

LATA ponad 20-osobowa g rupa z zespołu 
rozpoczęła 15 lipca tren ing i na w łasnych 
obiektach sportow ych. W nowych roz
gryw kach III ligi dolnośląskiej u jrzym y 
JAROSŁAW A SITKĘ, k tó ry  pow rócił do 
zespołu z M iedzi Legnica. Sezon rozpocznie 
18 sierp ia meczem z beniam inkiem  C zar
nych Żagań, na wyjeździe.

*
Jak  nas poinform ow ała pani RENATA 

SIENSKA z Borowia, 20 i 21 lipca roze
grany tam  zostanie tu rn ie j p iłkarsk i, po
między poszczególnymi O ddziałam i o pu 
char D yrektora K opalń G ranitu .

*
Decyzją Zarządu z 12 lipca został zwol

niony z funkcji tren e ra  MICHAŁ LEN
KIEW ICZ i od 15 lipca p rzestał być p ra 
cow nikiem  k lubu  sportowego „K uźnia”.

*
GRZEGORZ NORSESOWICZ otrzym ał 

zgodę k lubu  na grę za granicą. W chwili 
obecnej przebyw a on na testach  w  a u 
striack im  klubie FC MOLLTAL. Również 
KRZYSZTOF ZIEMBA sta ra  się o w yjazd 
do A ustrii. O szczegółach tych transferów  
poinform ujem y P aństw a w  kolejnych n u 
m erach „Gazety Jaw orsk ie j”.

OGŁOSZENIA drobne * *

Zakład Usług Geodezyjnych — Krzysztof 
Nowak, Eugeniusz W ieliczko — Jaw or, ul. 
Zam kowa 1 (Zamek Piastowski), tel. 32-80. 

*
Sprzedam  spaw arkę i kom plet spaw alni

czy. P lac W olności 22/3.
*

Sprzedam  ciągnik C-330 plus sprzęt ro l
niczy oraz suszarnię podłogową. Snowidza 
45.

*
Zgubiono klucze samochodowe (2 czarne 

d paliwowy) z czarnym  etui. W okolicy ul. 
Dąbrowskiego, P ark u  Pokoju, G łuchej lub 
Rapackiego. Uczciwego znalazcę prosim y 
o zw rot do redakcji.

*
Sprzedam  ciągnik Zetor 7211 (nowy), ul. 

Rapackiego 17c/5 lub Niedaszów 18.
*

Sprzedam  lek o nazw ie Rethabolin. W ia
domość w  redakcji.

*
Sprzedam  szafę dw udrzw iow ą, m aszynę 

do szycia, kosiarkę do traw y  (ręczna). Tele
fon 31-55.

*
Na ulicy P iastow skiej znaleziono okula

ry  („plusy”) w bordowym  etui. Do odebra
n ia w  redakcji.

*
P rzestra jan ie  zachodnich odbiorników  r a 

diowych (również samochodowych). Cena 
40 tys. złotych. Zakład RTV, ul. Poniatow 
skiego 36d/3 (obok kościoła).

*
Sprzedam  F iata  125p. W iadomość: tel. 

22-39 (do godz. 18), 41-26 (po godz. 18).

o p i n i e . . .
Przy ulicy P rusa  w  os. Ks. Bolka co 

wieczór zbiera się młodzież. Je st gw arnie, 
wesoło, i trw a do późnych godzin nocnych. 
Bardzo to  przeszkadza m ieszkańcom  oko
licznych domów.

W arto, aby zainteresow ali się tym  rodzi
ce. W akacje w akacjam i, ale naszym  zda
niem  k ilkunasto letn ie  pociechy o godz. 3 
w  nocy pow inny już spać zdrowym, 
sm acznym  snem...

*
Ulica Reja m a szczęście. Znowu są w y

kopki. M ieszkańcy zachodzą w  głowę — 
jak ie to  skarby  k ry ją  się pod asfaltem , 
że tak  często jest rozkopyw any? Być może
— idąc śladem  Pomocnego — w krótce 
sam i zaczną kopać...

*
— Czy nie można zam knąć dla ruchu  

ulicy Szpitalnej? Gdy leżałam  ostatnio w 
szpitalu  na oddziale „B” przekonałam  się, 
jak  uciążliw e dla chorych są przejeżdżają
ce pod oknam i, w arczące m otorynki i sa 
mochody (U.S.).

*
In teresu je  nas (redakcję), czy znak za

kazu parkow ania ustaw iony przy ulicy 
G runw aldzkiej obowiązuje w szystkich m ie
szkańców Jaw ora? Sądząc po reakcji ja 
w orskiej Policji to  chyba nie...

*
M ieszkańcy osiedla PGR przy ulicy Cu

krow niczej zw racają się za naszym  po
średnictw em  do odpow iednich służb o 
ustaw ienie znaku ograniczającego do m i
nim um  szybkość na tej ulicy osiedlowej. 
Bardzo obaw iają sie o bezpieczeństw o dzie
ci, bowiem niektórzy kierow cy urządzają 
sobie tu ta j zawody, jadąc z nadm ierną 
prędkością. Jak  nam  oświadczyli, m ają 
spisane num ery re jestracy jne  tych po
jazdów, k tóre czynią to nagm innie.

*
— C zytają W aszą gazetę w  Nowym 

Jorku , regu larn ie  raz w  m iesiącu przesy
łam  4 egzem plarze sw ojem u synowi, k tó 
ry  przebyw a tam  już dwa la ta  — pow ie
dział nam  taksów karz pan JOZEF P IA 
SECKI. P rzy okazji spełniam y prośbę ko
legów pana Józefa, taksów karzy  z num e
ram i bocznymi: 3, 10, 18, 33 i 37, dotyczą
cą postaw ienia na placu, obok postoju, 
śm ietnika. — Od dłuższego czasu n ik t tej 
ulicy nie sprząta, nie w iem y, do kogo ta  
czynność należy, ale nasz odcinek zam ia
tam y sam i i nie m am y gdzie tych śmieci 
składować. Taksów ką ich nie wywieziem y
— powiedzieli taksów karze.

Z w racali nam  także uwagę na lekko
myślność pracow ników  PKS, k tórzy opie
ra jąc  się bu tam i o świeżo pom alow any 
tynk  przy okienku dyżurnego spowodo
w ali, że p raca m alarzy  przy odnaw ianiu 
elew acji budynku naszej stacji poszła na 
m arne.

*
Dwa razy telefonow aliśm y do PGKiM, 

że rynna nad w ejściem  do redakcji jest 
uszkodzona i w ym aga napraw y. W czasie 
deszczu daje się nie ty lko nam  we znaki, 
ale i czytelnikom  odwiedzającym  naszą 
redakcję.

W ich im ieniu i naszym  rów nież po raz 
trzeci, tym  razem  na łam ach gazety, sy
gnalizujem y ten  fak t odpowiednim  służ
bom PGKiM.

*
W ogrodzonym park ingu  dla m otorow e

rów  i row erów  przy ZKiMR jest tak  dużo 
chaszczy i wysokiej traw y, że niektórych 
jednośladów  praw ie nie widać. W ynika z 
tego, że służby odpowiedzialne za ład i po
rządek tych zakładów  w ychodzą z założe
nia, że jest to najlepszy sposób ochrony 
przed kradzieżą. A może by tak  jeszcze po
m alować owe bicykle na zielono?

KRONIKA <H> <0>
POLICYJNO-SĄDOWA
5 lipca br. m ieszkaniec Budziszowa M. 

P.W. w ybił szybę w  oknie m ieszkania H.R. 
zam ieszkałej w  Budziszowie M„ następnie 
wszedł do m ieszkania, doprowadził w ym ie
nioną do stanu bezbronności, żądają w y
dania 3 m in zł. Spraw ca został zatrzym a
ny  i tymczasowo aresztow any.

*
W nocy z 7 na 8 bm. k ie ru jący  F iatem  

125p K.K. na skrzyżow aniu ul. Ile ja i Le
gnickiej potrącił pieszą S.Sz., k tó ra  zginę
ła  n a  m iejscu. K ierow ca zbiegł z m iejsca 
zdarzenia, lecz został zatrzym any przez 
policję. Był w  stanie po użyciu alkoholu. 
P ro k u ra to r Rejonowy w  Jaw orze zastoso
w ał wobec ww. areszt tymczasowy.

8 lipca w  D am ianow ie w targną ł na jezd
nię n ie le tn i T.K. (5 lat) pod nadjeżdżający 
Polonez, kierow any przez P.S. W w yniku 
doznanych obrażeń dziecko zm arło w  szpi
ta lu  w  Jaworze.


